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Marsz. Piłsudski i 
premier 


i wice 


Konserwatyści pozostali endeKami 


Fiasco Nieświeża, Dzikowa i Jabłonowa 
Oderwanie ziemian od endecji nie udało się 


Warsz, kor. „Gł, P.* (St, Gr.) tel.: zachowawcze domagają się gruntownej poprawy 

Wczoraj późnym wieczorem trzy ugrupowania | ustroju, umocnienia władzy wykonawczej, rozsze 
|mianowicie Stronnictwo Chrzelar, Organizacja, jrzenia steru działania głowy państwa, przebudo= 
i zachowawczej pracy państwowej i Prawica NnaAareo-,wy ciał ustawodawczych w kierunku przyznania 
:'dowa ogłosiły wspólną deklarację programową.|pełni praw senatowi i zniesienia powszechnego 
i Streścimy poniżej krótko główne wytyczne te-|prawa wyborczego. Zanowiadają zachowawcy swo 
[go długiego celebratu. Stwierdzając przedewszys= bodę pielęgnowania kultury dla niepolskich naro= 
,tkiem, że deklaracja ta uczyni wielki zawód tym 'dowości. Ządają bezwzględnego szacunku dla pra» 
wszystkim, którym wydawało się, że zjazd w Niec-,wa własności i wyrzeczenia się przez rząd walki 


konferowali o aktual- 
nych sprawach 


Warsz, kor, ,Gł, P." (St.Gr.) tel.: 
W dniu wczorajszym premjer 
marszałek Piłsudski przybył o godz. 
6 po poł. do prezydjum rady mi- 
nistrów i konferował godzinę z wi 
cepremjerem Bartlem o aktualnych 
sprawach politycznych. 


Dalsza secesja 


w klubie „Piasta“ 


Warsz, kor, „Gł P.” (St.Gr,] iel: 
Liczba Wysłasaizcych: 


z klubu „Piasta“ nasku"- 

tek odezwy senatora Boj |Świeżu, Dzikowie i ostatnio w Jabłonowie ode-|Z kapitałem. 

ki wanasita, ita prawicę od endecji. Oczywiście reformę rolną wolą widzieć w ure 
dniu woranejszym P. Stroński spisał się lepiej niż płk. Sławek i gulowaniu serwitutu. Ządają szczególnych praw 


zgłosit wystąpionie b. m przyszły Sojusz wyborczy, to jest pieniądze zie" idla kościoła katolickiego i wreszcie obiecują, że 


nister poset Szydłowski: 


Narady P. P. S, 


przed sesją sejmową 


Warsz, gotowy. „Głosu Polskie- 
go" (St. Gr.) te lefonuje: 

W dniu wczorajszym odbyło się 
posiedzenie komisji parlamentar- 
nej P, P, S., któremu przewodni- 
czył poseł Marek, 

Przeprowadzono dyskusję wstę- 
pną w związku ze zbliżającą się 
sesją zwyczajną sejmy. Plęnarne 
posiedzćyte klaby zwołano na 3 
listopada. 


Insnekcię sfarosfw 


przeprowadził pan Swis 
talski 


Warsz, kor. „Gł, P.” (StGr.) tel.: 
Dyrektor departamentu politycz 
nego p. Swiłalski odbył w ciągu 
ostatnich paru dni podróż inspek- 
cyjną, zwiedzając następujące ‘sta- 


rostwa w województwie warszaw- 
skim Sochaczew, Kutno, Łowicz, 
Aleksandrów Kujawski, Lipno. 


r łońsk i Sierpce. 


W okresie dekretów 
prasowych 


Red. Bylińska skazana 
na więzienie 

Warsz koresp. „Głosu Polsk,“ 
(St. Gr.) telet.: 

W dniu wczorajszym sąd po- 
koju I okręgu w Warszawie poraz 
pierwszy zastosował art. 59 dekretu 
prasowego dotyczący zmiany ty- 
tułu pisma, 

Oskarżoną była redaktorka od- 
powiedzialna tygodnika „Snop“ 
organu niezależnej partji chłop- 
skiej p. Bylińska. 

„Snop“ był nowym tytułem 
zawieszonego przez władze czaso- 
pisma "Zagon”. 

Sąd uznał, że po zawieszeniu 
pisma nie wolno wydawać organu 
partji pod zmienionym tytułem 
i skazał p. Bylińską na 3 miesiące 
więzienia, | 


Niemcy hez pieniędzy 
Wydatki nadzwyczajne 
zostaną ograniczone 


BERLIN, 28.10 (PAT) Na dzi- 
siejszerm posiedzęniu komiaji bud- 
żetowej Reichstagu minister finan- 
sów dr. Mouler oświadczył, że 
w obecnej sytuacji gospodarczej 
i finansowej rząd Rzeszy pod żad | 


nym warunkiem nie będzie zacią-; zrzeczenie się tronu ze strony ówj| 
| czesnego księcia następcy. 
narz wydatków nadzwyczajnych al 


gał poźyczki zaę granicznej. Prelinqi- 
rok 1928 zostanie w jaknajszer- 


szym stopniu ograniczony 


mian na endeckie wybory są zdaje się zapewnio- 


| 


poprą rząd w jego poczynaniach zgodnych z wy= 


ne. A więc deklaracja oświadcza, że ugrupowania. 


iczyni ta dobrowolnie i 


żej wyłuszczonemi zasadami, 


Rumunja na wulkanie 


Zamach stanu miał być dokonany. 1 listopada 


„Uschła gałązka „dynastii m 


Wiadomości, które mimo o- 
strej cenzury nadchodzą z Rs- 
mùnji, świadczą o tem, że sytu- 
acja jest tam wciąż poważną. 
Ks. Karol, były następca tronu. 
który za morganąatyczne mał- 
żeństwo został  pozbąwiony 
praw do tronu i skazany na wy* 
śnanie zdecydował się na próbę 
zamachu stanu. Zamach migł 
być dokonany w dn. 1 listopa- 
da, jako w dzień zjazdu partii 


chłopskiej, Roca popiera ks. 
Karola.  Przyłapanie kuriera 
który wiózł windodości od ks 
Karola, qgjawnijo cały spisek. 


Nastąpiły aresztowania i rząd 
rumuński zapewnia, że sytyxcia 
jest zupełnie opanowana, Z na 
chodzących okrężną drogą wia- 
domości wynika jednak, że spi- 
sek nie został jeszcze cąłkowi- 
cię stłumiony. 


Premier Bratianu 


przed izbą posłów 


BUKARESZT. 28.X. PAT. Na 
wczorajszem posiedzeniu izby po- 
słów, premjer Bralianu, wygłosił 
dłuższe przemówienie, w którym 
m, in. oświadczył, iż w nasiępst- 
wie ujawnienia akcji, zwracającej 
się przeciw królowi, porządkowi w 
państwie i spokojowi publicznemu, 
włądze postanowiły wystąpić prze- 
ciwko winnym. W państwie kon- 
stytucyjnym są liczne i różnorod- 
ne zagadnienia, które wywołnją 
walki pomiędzy stronnictwami. 
Jest jednakże rzeczą niedopuszczal 
na, aby walki te posuwały się aż 
do zagrożenia istnienia państwa 
oraz jedności narodowej, teryto- 
rjalnej całosci kraju i Koronie, sta: 
nowiących dziedzictwo, z którego 
poszczególne pokolenia korzystają 
nie mogąc nim jednak rozporzą- 
dzać. Każdy dokonywujący zama- 
chu na to dziedzictwo, jest wro- 
giem państwa, podobnie jak ten, 
kto w jakikolwiek sposób usiłuje 
odebrać koronę prawowitemu mo- 
narsze, do którego należy ona zgo 
dnie z konstytucją z łaski Boga i 
z woli narodu'od chwili, gdy w 
myśl decyzji króla 
przyjęto do wiadomości 
waniem wszelkich form 


z. zacho- 
prawnych, 


przy- 


że 


całą 


ośw iadczył, 
z 


czem ten ostatni 


tświadomością. Wszyscy którzy by-1l 


Ferdynanda | 


li przy tem obecni, a byli sick 
nich przedstawiciele wszystkich | 
partji, nie zapo: nną nigdy boles- 
nego wzruszenia Ojca a tem mniej 
patrjotyzmu monarchy, z jakim 


król oświadczył, iż „uschia gałąz- 
ka dynastji musi być odcięta, aby 
drzewo pozostało zdrowe“. Zgo- 


dnie z tą decyzją króla oraz pod- 
stawowemi zasadami rumuńskiego 
ustroju monarchiczno - kons stytucyj- 
nego, ustałony legalnie porządek 
rzeczy nie może być zmieniony w) 
związku z okolicznościami, 
czem nie dotyczącemi państwa lub 
też'na korzyść osobistych intere- 
sów i kaprysów, nie mających dla 
życia państwa żadnego znaczenia. 
Rumunja nie ma i nie chce 
mieć naczelnika państwa wybieral- 
nego(?) Kto w drodze plebiscytu, 
kombinacji partyjnych lub też ja- 
kiemikolwiek  innemi środkami 
probuje obalić , to, co jest le- 
galnie i ostatecznie ustalone i po- 
zostaje poza obrębem wszelkiej 
dyskusji, ten podejmuje akcję prze 
ciwko bezpieczeństwu państwa. 


| LEKARZ-DENTYSTA 
R. Haniiwurgiowa 


tw 
powróciła. 


| 


| chłopska 


w ni.| wobec 


musi być odcięta“ 


'Mobilizacia Rorpusu 
Siedmiogrodzkiego? 


PARYŻ, 28 października, „Chj- 
cago Tribune“ donosi z Bukaresz 


j tu, iż zostały wydane rozkazy mo- 


bilizacyjne korpusu Siedmiogrodz- 
lkieśo z dniem 1 listopada, na 
|wypadek, gdyby narodowa pa.tja 
usiłowała odbyć swój 
IA w Alba Julia. Naogół pa- 


nuje przekonanie, iż energiczne 
zarządzenia Bratianu unicestwiły 
pierwszą rzeczywistą próbę pod- 
jętą przez księcią Karola .dlą od- 
zyskania tronu. Niemniej jednak 
przypuszczają „iż książe Karol mo 
żę liczyć na poważną ilość zwo- 
lenników wewnątrz wojska. 


| Stan oblężeniaidyktatura 


Plany premjera rumuńskiego 


| PRAGA, 
(PAT). Ze źródeł :umuńskich do- 
|wiaduje się „Prager Tageblatt", 


że wystąpienie ks. Karola ze sta- 
nowiska rezerwy wywołąne zo- 
| stało rzekomo bardz silnym prą- 
| dem wśród ludności rumuńskiej, 
|ktróa opowiada się za jego powro 
tem na tron. 

Bratiano „ma być bezsilnym 
rady regencyjnej, której 
prezes, członek najwyższego try- 
bumąłu kasacyjnego Buzdygan, 


28 października, X.| odmówił 


swego podpisu na roz- 
porządzenią rządowem, popiera- 
jąc zupełnie widocznie, tak samg 
zresztą, jak regent ks. Michał o- 
raz patrjarcha Miron, narodową 
partję chłopską. 

Premjer — pisze dziennik — 
zdecydowany jest w razie potrze- 
by ogłosić stan oblężenia į dykta- 
turę, a nawet nie cofnie się 
przed samodzjelnem z:ozstrzygnię- 
cjem kwestji dynastycznej. 


Tajemnicze włamanie 


do 

PARYŻ, 28 października. 
(PAT). W willi ks. Karola rumyń 
skiego w Neujlly: dokonano kra- 
dzieży z włamaniem, Wypadek 
ten miał miejsce przed tygo- 
ćniem, lecz jeden z przyjaciół 
księcja dowiedział się o nim do- 


|piero dzisiaj rano od służby. 


która znajdo- 
zniknęła, pie- 
i biżuterja zostały 


| Korespondencija. 
|wała się w willi, 
niądze jednak 
nietknięte. 
Wszczęte 


3 „śledz- 


zwłocznie 


willi ks, Karola 


two zdaje się stwierdząć, że 
istotnym powodem włamania byt 
cel polityczny. 

Ks, Karol, który jest nieobecny 


w Paryżu, został teles'aficznie 
zawiadomiony o wypadku 

PE =EETEWWY CREW 

< 


Dr. St. Bibergal 


Moniuszki 11 tel. 63-22 


choroby skórne i weneryczne 
przyimije od 8—10. rana i 5—8 wiecz, 
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caiene 


Ostatnia sesja obecnego sejmu 


Dekret prezydenta zwołuje sejm 
na sesję zwyczajną, którą ma się 


zająć sprawą przyszłorocznego 
budżety. 
Powinna to być osłatnia sesją 


obecnego sejmu, którego kaden- 
cja bezwarunkowo kończy sję w 
końcu listopada. W tym czasie 
powinno nastąpić rozwiąząnie izb 
prawodawczych. a w trzy mie- 
siące po niem — nowe wybory 


W tych warunkach „sesją zwy- 
czajna” z natury rzeczy nią być 
przestaje i zmienia się w coś nad- 
zwyczajnego, coś wykraczającego 
po za normalny tryb konstytucyj- 
ny. W ciągu jednego miesiąca na- 
wet przy największym pośpiechu 
sejm budżety nie zdąży rozważyć, 
ani uchwalić, Można niewątpliwie 
uchwalić jakieś prowizorjum na 
dwa lub trzy najbliższe miesjące, 
a resztę pozostawić następnemu 
sejmowi, polega to wszakże na 
przypuszczeniach, których nie po- 
twierdziły dotychczas żadne enun 
cjacje rządowe. 

Co do drugiego sejmy, odegrał 
on już swą rolę jaknajmarniej, a 
w obecnej końcowej chwili nicze- 
go już nie możę poprawić į nicze- 
go dodać. Nikt nie odgadnie, po 
co mu się chciało sesji nadzwy- 
czamej, Skoro nic tam nie miał 
do uchwalenia lub wygłoszenia. 
Niefortunni jego obrońcy powie- 
dzą, że zamiarom odnośnych 
grup stanęło na przeszkodzie od- 
roczenie sesji na miesiąc, Ale 
pomijając już to, że odroczenie nie 
zaskoczyło posłów, że ci powinni 
bylj przygotować się na tę ewen- 
tualność, którą przecież dlą niko- 
$o nie byłą niespodzianką, pomi- 
jając to wszystko, należy przy- 
puszczać, że marszałek Rataj 
wcale się nie spieszył z otwar- 
ciem sejmu j publicznie oznajmił, 
że do rozpraw brak przedmiotu. 
W ten sposób marszałek sejmu 
aprobował niejako poprzedni 
krok rządu į wykazywał, że 1o- 
maganie się z jego strony sesji nad 
zwyczajnej nie miąło ani celu ani 
sensu, 


Dogorywający seim dobrze zro- 
bi, jeżeli na ostatniej sesji oszczę- 
dzi sobie į opinyi tanich gestów i 
demonstracji w kierunku opozy- 
cyjnym. Zapóźno już na obronę 
śddności sejmy jį zasady parla- 
mentąrnej. Te rzeczy właśnie 
sejm obecny wystawił na sromotę 
i pośmiewisko į jeżeli może być 
mowa 0 ich obronie, to w żadnym 
razie nie jest do niej powołany 
ten sam sejm - winowajca. Wolno 
chyba mnjemać, że zrozumiał on 
już miewłaścjwości tych- pomy- 
słów eo do zmiany Konstytucji i 
samorozwiąząlności, że na tę pa- 
rę tygodni dą za wygranę swym 
spóźnionym  reformatorskim za- 
chciapkom. 


— 


Obecnie o to tylko chodzi, aby 
kadencja sejmową skończyła się 
we właściwym czasie i aby w prze 
pisanym  konstytucyjnie terminie 
odbyły się przyszłe wybory. U- 
milkły już wprawdzie wersje o 
przedłużeniu kadencji, niemniej 
jednak położenie pozostaję niewy- 
jaśnionem i różne przypuszczenia 
wydają się możliwe, Głośny pro: 
jekt artykuły o samorozwiązalne- 
ści, wniesiony przez klub P. P, S. 
miął jakoby na celu zapobieżenie 
przedłużeniu kadencji. Tak przy- 
najmniej utrzymywali jego zwolen 
nicy i obrońcy, którzy zapewnia- 
li, że sejm, skoro tylko odzyska 
to prawo, będzie mógł niedopu- 
ścić _ do przedłużenia kadencji, 


gdyż w danym razie uchwali swe 
samorozwjązanie. 
Wyznajemy otwarcie, 


sztucznem, 
rzeczną zgoła sugestję, 
sejm wbrew swej woli mógł 
zmuszony do posiedzeń, głosowań 
i pobierania djet, 


że całe 
to zabezpieczenie wydaje się nam 
gdyż nasuwa niedo- 
jakoby 
być 


Jest przecież 


widocznem,. żę grupy poselskie 
mają faktyczną możność rozbicja 
sejmu į właśnie ich demonstrową- 
nie w tym kierunku budzi niepo- 
kój ií uzasadnione podejrzenia 
Nie ulegą bowiem wątpliwości, 
że nie brak w gmachu na ulicy 
Wiejskiej takich rycerzy parła- 
mentarnych, którzy pragnęliby 


przedłużenia kadencji z rzekomem 
nąrzyceniem im przymusowej roli. 
Biedni męczennicy braliby regu- 
larnie swe djety, lecz oblewali je 


łzami  udaremnionych szląchet. 
nych aspiracji i sponiewieranej 
godności. 


Opinja nasza, tylokrotnie osru- 
kana przez sejm i jego grupy, po 


winna mieć się ra baczności ; nie 
pozwolić mu na wyprowadzenie 
się w pole. Niech pamięta. że 
sejm obecny okazał się grabarzem 
parlamentaryzmu ; demokracji, że 
dzisjaj może im oddać tylko jed- 
ną, jedyną pizysługę —  jaknaj- 
prędzej odejść, 
T. G-ski, 


Czarne Koszule i białe Komże 


Mussolini szuka drogi do porozumienia z Watykanem 


Rzym, w październiku. 

Zbliżenie wzajemne, które do- 
konało się między faszyzmem 
włoskim i jego rządem a kościo- 
łem, należy do najbardziej intere- 
sujących faktów politycznych doby 
obecnej, zwłaszcza na tle dotych- 
czasowego rozwoju stosunków 
między Kwirynałem i Watykanem, 
Na zbliżenie to zanosiło się już 
od dłuższego czasu, obecnie zdaje 


się już zbliżać pora wyciąg- 
nięcia konsekwencji z wzajem- 
nych nastrojów i orjentacji, 

Jak wiadomo zjednoczone kró- 
lestwo włoskie powstało- na 
gruzach samodzielnego państwa 
kościelnego, którego bytu w os- 
tatnich momentach jego istnienia 
bronili żałnierze francuscy Napo- 
leona Ill-ego. Między bojownikami 
o niezależność i zjednoczenie 


Włoch przeważał ruch republikań- 
ski i radykalny, a kontakt z ma- 
sonerją był bardzo ścisły. Na tem 
podłożu stosunki między Watyka- 
kanem i Kwirynałem ułożyły się 
wrogo, papieże zaś nie zrezygno- 
wali z dążenia do przywrócenia 
państwa kościelnego, jako ostoi 
niezależności władzy papieskiej, 
a na znak protestu przeciw rzą: 
dowi włoskiem zamknęli się w 


Stary Karol i młody Michał 


rozpoczęli już walkę o tron po przodkach 


Aresztowanie kurjera byłego 
rumuńskiego następcy tronu Karo- 
la, o czem doniosły w tych dniach 
ajencje telegraficze, wywołało w 
rumuńskiej opinji publicznej tem 
większe pofuszenie, że kurjerem 
ks. Karola był wysoki dygnitarz 
rumuński Manoilescu, który w ga- 
binecie generała Averescu piasto- 
wał urząd podsekretarza stanu w 
ministerstwie skarbu. Manoilescu 
przyjechał do Rumunji z Paryża, 
gdzie odbył kilka konferencji z 
ks. Karelem, Policja rumuńska 
została o tem przez swych mężów 
zaufania poinformowana, i areszto- 
wała Manoilescu w pociągu pod 
Braszowem, W pakunkach aresz- 
towanego znaleziono większą ilość 
listów od ks, Karola do przywód- 
ców poszczególnych stronnictw 
rumuńskich. oraz cały szereg roz- 
maitych kompromitujących doku- 
mentów. 

Wychodzący w Pradze dziennik 
niemiecki „Prager Tageblatt* do- 
wiaduje się, że Manoilescu zamie- 
rzał wydawać od 1 listopada no- 
wy dziennik „Craiu Nou*, co oz- 
nacza „Nowa Gwiazda”, ale może 
też oznaczać „Nowy Król". Pismo 
to prowadzić miało ożywioną agi- 
tację na rzecz powrotu ks, Karola 
do Rumunii. 

Redakcją pism rumuńskich za- 
broniono pod groźbą zawieszenia 
wydawnictw i aresztowania redak- 


torów odpowiedzialnych, pisać o| $ 


aresztowaniu Manoilescu. Stron- 
nictwa opozycyjne zamierzają w 
związku z tem na najbliższem po- 


siedzeniu parlamentu zgłosić in- 
terpelację w sprawie prześladowa»lĄ 
nia prasy. - sę: 


W poniedziałek 
się w Bukareszcie nadzwyczajne 
posiedzenie rady ministrów, na 
którem minister spraw wewnętrz- 
nych poinformował członków rzą- 


du o aferze Manoilescu. Popołud: | 4 


niu tego samego dnia odbyła się 


druga konferencja rady ministrów, | Y 


która podobnie, jak i pierwsza, 
miała miejsce w prywatnem mie- 
szkaniu Bratianu. W wyniku narad 
tych wydano wieczorem dwa ofi- 
calne komunikaty o aresztowaniu 
Manoilescu: 
przeznaczony dla zagranicy, drugi 
krótszy dla Rumunji. Drugi kos 
munikat brzmi następująco. „Mano: 
ilescu usiłował stać się pośredni- 
kiem osoby, która knuje plany, 
zmierzające do obalenia obecnego 
porządku ustawowego w Państwie. 
Rząd wobec tego zarządził aresz 
towanie Manoilescu". 

Ponieważ stan wojenny w Buka: 
reszcie nie został jeszce zniesiony, 
przeto Manoilescu stanie przed 
sądem wojskowym. Po przesłucha- 
niu aresztowanego kurjera przez 
sędziego, aresztanta przewieziono 


rano odbyło | $$ 


jeden obszerniejszy | g 


do więzienia wojskowego w £yla- 
wie (twierdza na południe od Bu- 
karesztu). Oprócz iistów do przy- 
wódców stronnictw politycznych, 


przy aresztowanym znaleziono 
również list ks. Karola do królo- 
wej Marji. 

= 8 * 


Rząd rumuński postanowił mia- 
nować jednego z generałów ru- 
muńskich generalisimusem armji 
rumuńskiej, któryby na stanowis= 
ku tem pozostawał do chwili, kiedy 
obecny król stanie się pełnoletnim. 

Na stanowisko generślisimusa 


rząd wysunął kandydaturę najstar- 
szego generała aktywnego Marda- 
rescu. Projekt ten wywołał wiel- 
kie niezadowolenie w kołach opo- 
zycji, gdzie wskazuje się na 
niebezpieczeństwo, z jakiem zwią- 
zane było by dla Rumunji powo- 
ływanie na stanowisko to osoby 
wojskowej. 

Najsilniejsze stronnictwo opo- 
zycyjne, narodowo-chłopskie, uwa- 
ża, że najlepszym rozwiązaniem 
problemu tego byłoby powołanie 
na stanowisko generalisimusa ks. 
Mikołaja. 


Sadu nad premierem 


domaca się przywódca opozycji w S. H. S. 


BIAŁOGRÓD, 28 października. 
(Pat.) — Na posiedzeniu skupczy- 
ny wniósł Stefan Radicz w imie- 
niu swej partji wniosek o posta- 
wienie w stąn oskarżenia prezy- 
denta ministrów Wuykicewicza. 

Prezydent ministrów oskarżony 
jest go złamanie kilku artykułów 
konstytucji, m., in. postanowień 


„Płać Han 


1) Pierwszy krok 

2) Telewizja 

3) Mój stary Będzin 
4) żona i kochanka 
5) Tak kocha cyganka 
6) To Ci zięć! 

7) Płać pan złotówkę 


Kierownik literacki 


niedziele i 


Dziś i dni następnych 
WYSTĘPY 
Teatru Literacko -~ Artyst. 


„GONG” 


W iokalu Kinoteat. „Luna“ 
Dziś i jufro po 3 przedstawienia 


Program Nr. 2 


Wielki przegląd w 14 częściach pióra Lela, 
Szer-szenia i Bajkowskiej, muzyka T. Sygietyńskiego, Hos- 
siassona i innych. 

Z udziałem całego zespołu i baletu: 


E I Na Ł 
Kierownik artystyczny: Walery jastrzębiec. 
Jerzy Nel. 
Kierownik muzyczny: Tadeusz Sygietyński 
Baletmistrz: Eugegenjusz Wojner. 
Dekoracje: art. mal, S. Frasiaka. 
Ffekty świetlne: S$. Oględskiego 
Codziennie 2 przedstawienia: o godz. 7,45 i 10 wiecz, W soboty, 
święta 3 przedstawienia: o godz, 5,45, 7,45, i 


ustawy o ochronie bezpieczeństwa 
i porządku publicznego, a miano- 
wicie przez to, iż wywierał on na- 
cisk na żandarmerję. policję i wła 
dze administracyjne podczas wy- 
borów, celem teroryzowania lud- 
ności j fałszowania wyników wy- 
borów. 


s 


ZAotówKĘ 


Nela, Wima, 


8) Bolcio-Giris 
9) Ach ten łotr 
10) W prerjach 
11) Fortancerka 
12) Nocny dyżur 
13) Książe Walc 
14) Padjodzieci 


10 wiecz. 


$ | dzili Kościołowi 


nie wywołało konfliktu. Watykan 


więźniowie. Były odchylenia w 
tym nieprzyjaznym stosunku, za- 
lenie od indywidualności posz- 
czególnych papieży; o zbliżeniu 
jednakowoż nie było nawet mowy. 

Wyłom w tej tradycyjnej poli- 
tyce rządu włoskiego przygotowu- 
je obecnie Mussolini Wódz na- 
cjonalizimu-włoskiego czuje się na 
siłach, aby narazie w drodze nie- 
oficjalnej, piórem swoich podko- 
mendnych przystąpić do dyskusji 
nad ewentualną możliwością zrea= 
lizowania postulatu niezależnego 
państwa kościelnego. 

Sam fakt nie odrzucenia tego 
żądania a limine już jest znamien- 
ny, Watykan oczywiście liczy się 
z możliwościami politycznemi i 
zadowoliłby się przyznaniem su- 
werenności obszarowi, na którym 
znajdują się w Rzymie jego gma- 
chy z ewentualnym wąskiem do- 
stępem do morza. Kwestja zagwa- 
rantowania tej niezależności leży 
już w dalszej przyszłości. z! 

Rząd faszystowski oczywiście 
sprzeciw'łby się gwarancjom mię- 
dzynarodowym, lecz z drugiej 
strony Watykan wskazuje na to, 
że gwarancje takie, nie przesą- 
dzając ich formy, przyczyniają 
się do ustalenia Światowego sta- 
nowiska Kościoła, a tem. samem 
przyniosłyby korzyść Włochom, 
choćby ze względu na włoski w 
przewaźnej części charakter cen- 
tralnych władz watykańskich. Na- 
razie jednak znajdujemy się do- 
piero u progu bardziej sprecyzo= 
wanych dyskusji i pertraktacji. 

Mussolini, dążąc do przebudo- 
wy wewnętrznej państwa i społe- 
czeństwa włoskiego, przystąpił do 
bezwzględnego niszczenia czynni- 
ków, stojących na przeszkodzie 
zaprowadzeniu monopolu  faszy- 
stowskiego. Tem tłumaczy się 
zawzięta wałka, przeprowadzona 
przez faszyzm z komunizmem, So- 


m Watykanu, jako dobrowolnł 


B |cjalizmem, radykalizmem, demib- 
| |kratycznym i masonerją. Polityka 
j|jtego rodzaju musiała nastroić 


przychylnie stery zachowawcze, a 
również i kościół katolicki. 

Rząd faszystowski niedwuz- 
nacznie od dłuższego czasu dawał 
do zrozumienia, że pragnie do- 
brych stosunków z Kościołem. 


Do szkół i urzędów wprowa- 
dzono z powrotem krzyże, w dzie- 
dzinie szkolnictwa poczyniono 
Kościołowi ustępstwa. Podczas 
uroczystości publicznych po raz 
pierwszy od długiego czasu przed- 
stawiciele władz państwowych i 
Kościoła ukazywali się wspólnie, 
a reprezentanci rządu nie szczę- 
słów życzliwych 
i pełnych uszanowania. 

Na tle zarysowującego się w 


ten sposób nowego stosunku na- 
wet rozwiązanie partji katolickiej i 


SB | popolari, pozostającej dotąd pod 


jej 
przywódcy, księdza Sturzy, z kra- 
ju, nie oziębiło wzajemnych relacji 


opieką Watykanu, i wygnanie 


ludowców katolickich opozycyjnych 
i sprzymierzonych z lewicą pozo- 
stawił ich losowi, myśląc niewąt- 
pliwie o zreorganizowaniu Sił kas 
tolickich na platformie zachowaw- 
czej, zgodnej z polityką rządu. 
Polityka zbliżenia więc, jak 
widzimy, obejmuje rozmaite dzie- 
dziny, prowadzona jest konsekwen- 


jitnie, a spodziewać się można o- 


woców po niej w przyszłości może 
nawet niezbyt odleełej. 
Dr. M. 


"a ==. 


Prasa naryska o unie- 
winnieniu Szwarcharda 


PARYŻ, 28. 10. (Pat) — Unie- 
winnienie Szwarcbarda, wywołuje 
w prasie tutejszej, zależnie od kie 
runku politycznego, różne komen 
tarze. 

„Paris Matinal” podkreśla ogól 
ną radość, z jaką powitana została 
wiadomość o wyroku uniewinnia- 
jącym. 

„Humanite" oświadcza. że sę- 
dziowie przysięgli wydali wyrok 
potępiający bandytów  antybolsze- 
wickich, odpowiedzialnych za 
pogromy. 

Razem z nimi osądzeni zostali 
generalowie francuscy, którzy wy 
dali chwalebne świadectwo mor- 
dercom bolszewików i wszelkim 
Milłerandom, Poincare, Clemen- 
ceat i książętom Tokarzewskim. 

Gustaw Herve pisze w „Victoi- 
re*, iż paryski sąd przysięgłych 
stosuje dziwną sprawiedliwość. 

Uniewinnił on zabójcę Jauresa, 
Vilain'a, uniewinnił Germaine Ber 
ton, która zabiła w lokalu „Action 
Francaise“ znaneg o rojalistę Pla- 
teau i wielu innych. Pytanie czy 
uniewinniłby przyjaciół Jauresa, 
gdyby, zadusili Vilaina. ; 

„Figaro, oświadcza, iż dzięki 
swym sędziom przysięgłym Paryż 
stanie się uprzywilejowanem miej- 
scem, gdzie cudzoziemcy będą 
mogli bezkarnie zabijać przez ze- 
mstę swych przeciwników. 


Wilhelm M skarży 
Piscafora 


Były cesarz niemiecki Wilhelm 
lt wystosował przez swego adwo 
kata do znanego berlińskiego reży 
sera Piscatora protest przeciwko 
wprowadzeniu swej osoby do dra- 
matu Alekseja Tołstoja pt. „Raspu 
tin”. 

Piscator jednak protestu nie 
przyjął do wiadomości, wobec cze 
go Wilhelm lI! wystąpić ma na dro 
gę sądową. Zapowiedziany proces 
budzi w Niemczech olbrzymią sen- 


sację, 


29.x. — GŁOS POLSKI — 1927. 


Polsko-niemiecki traktat handlowy 


Minister aprowizacji Schiele dalej bruździ 
Konferencia posła nol „Worwaerfs” pofęnia 


skiego Blszowskiego 


z min. spraw zangrani- 
cznych Stresemannem 


BERLIN, 28 październiką. — 
(PAT). Zapowieędzjiane przez pra- 
sę spotkanie między ministrem 
spraw zaśranicznych Rzeszy Stre 
semąnnem, q posłem polskim w 
Berlinie, ministrem  pełnomoc- 
nym Olszowskim odbyło się dzi- 


siaj w godzinach  popołudnio- 
wych w urzędzie spraw zagra- 
nicznych. 


„O przebiegu. rozmowy donosi 
biuro Wolffa na podstawie infor- 
macji z kół parlamentarnych, że 
była ona poświęcona przyśotowa- 
niom do rokowań traktatowych 
polsko _ niemieckich. 

i 


Natomiast „Berliner Zeitung" w 
wydanių nocnem stwierdzą, że ce 
lem spotkania było osobiste po- 
informowanie posła Olszowskie= 
go o stanowisku miąrodąjnych 
kół rządy niemieckiego w sprawie 
traktatu handlowego z Polską, 
przyczem minister Stresemanq 
wskazał m, in. na opór, stawia- 
ny przez niemieckie koła agrar- 
ne z ministrem aprowizącji Schie- | 
lem na czele wwozu produktów 
rolniczych z Polski. 


"Wkońcu dziennik wyraża przy: 
puszczenie, że minister Strese- 
mann w związku z półurzędowym 
komunikatem o posiedzeniu 
ozwartkowem gabinetu Rzeszy, 
który wywołał wrażenie, jakcby 
rząd niemiecki miał zamiar od'e- 
czyć Tozpoczęcie rozowań. pod=' 
kreśla, że strona niemiecką mi- 
mo trudności, gotowa jest bezwa- 
runkowo poprzeć rokowania trak] 
tatowe z Polską, 


niezdecydowane stanco- 
wisko gabinetu Rzeszy 


BERLIN 28 październiką, — 
(PAT). „Vorwarts* ogłasza dzjś 
na naczelnem miejscu komunikat 
Biwa Wolffa o odroczenin wczo- 
rajszych narad $abinety w spra- 
wie rokowań handlowych z Pol- 
ską pod znamiennym tytułem: „Z 
Ha jeszcze niemą porozumie- 
nia 

W dłuższym komentarzy od re- 
dakcji dziennik zaznącza, że rząd 
Rzeszy, jeszcze przed pół rokjem, 
stwierdziwszy urzędowo. że toko- 
wania dyplomatyczne z Polską za 
kończyły się zadawalającem ure- 
gulowaniem sprawy osiedleńczej, 
przyrzekł równocześnie, że Niem- 
cy udzielą swej odpowiedzi w 
sprawach, dotyczacych podjęcia 
dalszych rokowań o traktat ban- 
dlowy z Polską nafpóźniej we; 
wrześniu r. b. Dotychczas to nie 
nastąpiło. Październik mija, a rząd 
tylko pod naciskiem prąsy lewico 
wej zdobył się wreszcie jedynie 
na to, jż pod koniec października 
sprawą rokowań trąktatowych z 
Polską została postawiona na po 
rządku dziennym obrad $abinetn. 
Wczoraj więc, jak oświadcza; 
dziennik, ministrowie mieli po- 


wziąć uchwałę, na podstawie któ-|jeszcze rozbieżnych do 


rej poseł niemjecki w Warszawie 
otrzymałby upoważnienie do pod- 
jęcia rozmów w pewnych spra- 
wach wstepnych, od którvch ya- 
łatwienia uzależnione byłyby dal- 
sze zarządzenia przygotowawcze 
w kjerunku podjęcia właściwych 
rokowań o traktat handlowy. Za- 
rządzenia te miały być omówjo- 
ne, a nawet uchwalone, rozumie 
się, o ile agrąrjusze niemieccy o- 
raz ich minister Schiele zezwoli- 
liby rządowi wejść na drogę wio- 


Mocarstwa nie dopuszcza 


do rozstrząsania Kwestii Wilna 
LONDYN, 28. [10.—Dyplomatyczny koresnondent 
„Daily Telegraphu'' donosi, że przedstawiciele mo 


carstw zachodnich w Warszawie i w Kownie po 


jęli kroki by nie dopuścić do rozpatrywania kwe-| 


stji wileńskiej na grudniowej sesji 
rodów, gdyż wydaje się niemożliwem, 


aby w tej 


drażliwej sprawie zdołano osiągnąć na Radzie je- 


dnomyślność. 


—hW—— 


Tajne porozumienie sowiecko- 


niemieckie w sprawie Bałtyku? 


RYGA, 28.10. Ratyfikacja trak- 
tatu handlowego łotewsko-sowiec- 
kiego większością zaledwie 5 gło- 
„sów jest tu wciąż jeszcze przed- 
miotem sensacyjnych wręcz ko- 
mentarzy. 

Szalę losów tego traktatu, prze- 
ciw któremu zdecydowanie i ener- 
gicznie wystąpiły wszystkie najpo- 
„ważniejsze organizacje gospodar- 
cze, przeważyły głosy niemieckie. 

Niemcy głosowali za trakiatem 


jak tu mówią, na rozkaz poselstwa 
niemieckiego w Rydze, a wbrew 
wyraźnemu poleceniu swych orga- 
nizacji. 

Stało się to nieoczekiwanie w 
ostatniej chwili. 

W kołach politycznych Rygi 
utrzymuje się uporczywa pogłoska, 
że Sowiety z Niemcami zawarły 
tajne porozumienie w sprawie 
wspólnej akcji nad Bałtykiem. 


Napad bandy dywersyjnej 


Jedna osoba zabita. -- 12 rannych 


ŁUCK, 28.10 (PAT) Dnia 26 


października w biały dzień we wsi 
Milatyn pod Zdołbunowem 6-iu 


nieznanych sprawców, uzbrojonych 
w karabiny, napadło na dom mie- 
szkańca tej wsi i zrabowało garde- 
Pa napa- 
w kierunku 


robę i 500 zł. gotówką. 
dzie bandyci uciekli 
granicy sowieckiej. 

Podczas napadu bandyci usiło: 


wali zmuszać mieszkańców do po- 


magania sobie, a wobec oporu 
z ich strony, zabili jednego z nich, 
a 12-u poranili. 

Dochodzenie ustaliło, że ban- 
dyci posługiwali się amunicją So- 
wiecką z 1927 roku. Z pośród ban- 
dytów mieszkańcy wsi rozpoznali 
Tratiaka, który w latach 1923/24 
był jednym ze żnanych dywer- 
sanłów, 


i Tę 
Miss Ruth Elder i jej towarzysz 


z wielkim entuzjazmem witani byli w Le Bourget 
LE BOURGET, 28 pąździerni-|się utrzymać porządek. 


ka. (PAT). 
mann przybyli tu o godz. 15.30. 
LE BOURGET, 


ka. (PAT). Zgotowano tu entuzia-! rzeniem į objęła w posiadanie ca- 
styczne przyjęcie miss Ruth El.fłe stosy listów, depesz i kwt:atów, 
der ; kpt, Haldemannowi, Rozen- 
tuzjazmowany tłum ni 
rękach, Policji 


Ruth Elder ; Halde- 


28 październi-| Paryża, © 


niósł ich rafo 
z trudem udałc 


Lotniczka amerykańska wyrazi- 
ła radość z powodu przybycia do 
o było oddawna jej ma- 


które na nią oczekiwały, poczem 


djechąła autem do Paryża. 


Rady Ligi Naa. gdzie zatonęła „Princessa 


| 


dącą do porozumienia z Polską, | 


o ile zśodziliby się na zawarcie 
traktatu, który ma 
przysporzyć dowóz tańszych ate 
tykułów żywnościowych į otwo- 
tzyć jm nowe rynkj zbytu dlą ich 
produktów przemysłowych. 

Już od trzech lat — stwierdza 
wkońcu dzjennik socjalistyczny— 
ciągnie się ta gra i ciągnąć się o- 
na będzie w nieskończoność, je- 
żeli tylko uzależniona będzie od 
woli _ agrarjuszów niemieckich, 
których życzenią są widocznie 
decyduiące. 

BERLIN, 28.10 (PAT) „Berliner 
Tageblatt” dow'adaie się, że wczo- 
rajsza narada gabinetu, głównie 
z powodu opornego stanowiska 
min: Schielego nie mogła wyjść 
pora ramy kwesii zasadniczych; 
mimo to koła rządowe wierzą, że 
sprawa rokowań na  nastepnem 
posiedzeniu gabinetu zostanie de 
finitywnie załatwiona. Wczorajsza 
narada gabinetu przyniosła jednak 
wyjaśnienie sytuacii O tyle, że 
min Stresemannowi udało się uzy- 
skać zgodę na podjęcie kontaktu 
z posłem polskim w Berlinie min, 
Olszowskim. Przypominając, w koń- 
cü, że 6 grudnia rozpocznie się 
konferencja przedstawicieli 
skiego i niemieckiego przemysłu, 
dziennik podkreśla konieczność 
uzgodnienia przed tym terminem 
tej pory 
stanowisk niemieckiego przemysłu 
przetwórczego i właścicieli kopalń 
węgla na Sląsku niemieckim, któ- 
rzy wystąpili przeciw dopuszczaniu 
węgla polskiego na terytorjum nie 
mieckie. Różnice dadzą się, zda- 
niem dziennika, wyrównać, o wie- 
le trudniejsze jest wyrównanie Tó- 
żnicy między stanowiskiem nie- 
mieckiego przemysłu i niemieckie- 
go rołnictwa i spowodowanie ich 
do wspólnego wystąpienia w toku 
rokowań. 


200 osób zatonęło 


Na miejscu zatonięcia 


„Księżniczki Mafaldy* 


znajdowały się rekiny 


RIO de Janeiro, 28. (Pati — 

t Vernon, kapitan parowca „Avelc- 
na“, powracającego z miejsca, 
Mafa!: 


da"* wyraził pogląd, iż conajmniej 
200 osób, przeważnie kobiet i dzie 
ci, zginęło. 

Parowiec  „Avelona” przybył 
na miejsce wypadku zapóźno i nie 
brał udziału w akcji ratowniczej. 
W chwili jego przybycia, co nastą 
piło w lg godzin po katastrofie, 
na miejscu jej panował zupełny 
spokój i nie można było dojrzeć 


= mim 


um TR 


j ao 


żadnego śladu rozbitków. 

Na zasadzie depesz radjowych 
otrzymanych z innych statków, ka 
pitan Vernon za główną przyczy- 
nę kałastrofy uważa pęknięcie śŚru 
by i zalanie maszyn, skutkiem 
czego statek pogrążony został w 
ciemności i powstała na nim pani 
ka. Według wiadomości, otrzyma- 
nych przez „Avelowę*, łodzie ra- 
tunkowe „Princesy Mafaldy* były 
w złym stanie Na miejscu kata- 
strofy znajdowała się pewna liczba 
rekinów, 


Wics:i okręt jo-ażerski „Prineissa Mafalda*, który zatonął 
95 biez, mięs. 


Niemcom 


pol-| 


Wolnego, panowie, 
wolnego! 


Komisja prac. państwo- 
wych przeciwko radyka- 
lizującym organizacjom 

Warsz. koresp, „Głosu Polskie- 
go (St. Gr,) telefonuje: 

Odbyło się posiedzenie central. 
nej komisji porozumjewawczej 
pracowników państwowych, Na 
posiedzeniu tem rozpatrywano 
sprąwe płac urzędniczych i po- 
wzięto dłuższą rezolucję, zawiera- 
jącą ostrzeżenie przeciw nieupra- 
wnionym  wystąpieniom  niektó- 
rych dzielnicowych organizacji 
pracowniczych, Wystąpienia te, 
mające miejsce przeważnie w Ma 
łopolsce, wzywają ogół pracowni- 
czy do bardzo radykalnych posu- 
nięć 


Centralna komisja  porozumie- 
wawcza ogarniająca około 200 ty- 
sjęcy urzędników, przeciwko tym 
wezwaniom kategorycznie prote- 
stuje, 


Drugi okręt włoski 


fonie 

LONDYN, 28:10 (PAT) Z Sy- 
rakuz donoszą, że parowiec włoski 
„Isabo“ o pojemności 6827 ton, 
wpadł wczoraj popołudniu nd skały 
w pobliżu Sycylji w odległości 35 
mil od wybrzeża. Z załogi parowca 
uratowano 27 osób. Akcję ratun- 
kową utrudniała znacznie gęsta 
mgła i ciemności. 

W chwili otrzymania tej wia- 
domości w Londynie, jeszcze 11 
osób załogi pozostaje na pokła: 
dzie parowca, który tonie zwolna. 
Części rozbitego statku, rzucane 
przez fale, utrudniają akcję łodzi 
ratunkowych Marynarze z łodzi 
motorowych, którzy przywieźli 
rozbitków na Sycylję, opowiadają, 
że dzisiaj o Świcie pozostali na 
pokładzie statku marynarze tato- 
wali się ucieczką na maszty i na 
pomost dla obserwatora. 


Oderwanie Katalonii 
od Hiszpanii 
Wykrycie nowego spisku 


PARYZ, 28.10. „Matin* przy» 
nosi dziś dalsze szczegóły w spra- 
wie spisku katalońskiego, 

Przed kilku dniami około 1500 
sprzysiężonych otrzymało rozkaz 
natychmiastowego qpuszczenia Swe 
go chwilowego miejsca zamieszka 
mia we Francji, Belgii i Luksem= 
burgu i udania się małemi grupa- 
mi po 2 do 3 ludzi ku gramicy 
hiszpańskiej. i A 

Spiskowcy rozporządzali kapi- 
tatem kilkunastu miljonów, ofiaro= 
wanych na ten cel przez emigrat- 
tów w Argentynie. 

Powstanie miało być prokla- 
mowane wczoraj o godz. 8 rano. 
Stanęło temu na przeszkodzie wy- 
krycie spisku i zarządzenia władz 
francuskich. 
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KroeaiKatelegraficzna 
| WĘGIERSKI MINISTER 
|ŚWATY hrabią Klebersber$ przy 
liat deleśację nacjonalistycznych 
| związków studenckich i zagroził 
młodzieży, że w cazie powtórze= 
nia się demonstracji uniwersytety 
węgjerskie będą 'zamknięte, Wta- 

dze  umiwersyteckie otrzymały 

szęrokie pełnomocnictwa celem 
wydalenia elementów podburzają 
cych. 


DEPUTACJA ROBOTNICZA 
JEROZOLIMY, składająca się z6 
arabów į 5 żydów, jedzie do Mo- 
skwy, aby wziąć udział w uroczy 
stości 10-lecia rewolucji bolsze+* 
wickiej, 


' PREZYDENT REPUBLIKI DOU 
MERGUE wydał wczoraj ma 
cześć bawiąceśo tw króla egip- 
skiego Fuada obiad, w którym 
również wzięli udział przedsta- 
wiciele korpusu dyplomatycznego 
W czasie obiadu prezydent į król 
wymienili toasty, w których sła- 
'wili przyjaźń francusko - egipską 


29.X. — GŁOS POLSKI — 1927. 


z powodu pobicia przez policię jugo- 


słowiańskiego Kolęgi 
Szarża na tłum. - Kilkanaście osób potratowanych 


Korespondent krakowski „Glo-' 
su Polskiego” (J. O.) telefonnie: 
Wczoraj odbył się na uniwersy. | 


„ tecie Jagiellońskim wielk; wiec 


akademicki w sprawie p>bicią ab 
solwenta medycyny p. [wo Corne- 
ra, obywatela juśosłowiańskie- 
go, 
OUkolicznością obciążającą Cor- 


acra jest to, że będą: w stanie 
nietrzeźwym, zaczępił towarzy- 
stwo na ul. Florjańskie; w na- 


stępstwie czego został tak dotkli. 
wie pobity przez policie że po 
d.iś dzień leży w szpitalu. Od- 
niósł bowiem cały szereś ran, po- 
tamano mu żebra ji jeśli nawet 
„wyliże się“ z ran, pozostanie ka 
leką. 

Na wiecu obecni byli rektor 
U, J. prof, dr. Marchlewski, dzie- 
kan wydziału medycznego. prof. 
dr. Ciechanowski; rektor akade- 
mji sztuk pięknych prof. AEO 
towicz iprorektor akademii górni 
czej inż, Skoczylas, 

W przemówieniu p. Frącko- 
wiak wskazał, że fakt pobicia 
Cornera nie tylko depce godność 
i honor akademika, ale czyn ten 
jest sprzeczny z sumieniem, z kul 
turą i z epoką, w której żyjemy. 
Jeżeli akademicy zeszli się na 
wiec, to dlatego, by założyć uro- 
czysty ' protest przeciwko temu 
czynowi į by „przestrzegając pra- 
wa, bronić prawa”, Następnie a- 
kademicy uchwalili rezolucję w 
sprawie pobicią Cornera. 

Przewodniczący zamknął wiec 
| wezwał mlodzjeż, by ząchowa- 
ła powagę į rozeszłą się spokoj- 
nie, 

Po wiecu sifrmował się po- 
chód, złożony z około 800 osób, 
który ruszył spokojnie w kięrun- 
ku ulicy Sławkowskiej. Kiedy po- 
chód przybył do rogu ulicy Szcze- 
pańskiej, nagle ziawił si oddział 
skonsyśnowanej policji pieszej, 
uzbrojonej w karabiny, Wkrótce 
przybył wojewodą Darowski, dy- 
rektor policji dr. Styczeń, któ- 
rzy rozpoczęli pertrąktacje z mło- 
dzieżą akademicką, aby ta roze- 
szłą się spokojnie do domu. Nagle 
około wpół do dziesiątej pocwa- 
łował na tłum demonstrantów od- 
dział policji konnej, który kilka- 
krotnie szarżował. W cząsie szar- 
ży zostało potratowanych kilka- 
naście osób, które zostały odwie- 
ziońe na pogotowie ratunkowe. 
Dzieki interwencji przedstawi- 
cjeli młodzieży, policja została 
usunięta. 

Jak się dowiaduję, wczoraj pó- 
źno w nocy komitet akademicki 
udał sję z interwencją do wojewo- 
dy Darowskiego, oraz do rektora 
Marchlewskiego. 

KRAKÓW, 28 października. — 
(Tel. wł. „Głosu Polskiego"). W 
sprąwie zajść krakowskich, którę 
powstały naskutek pobicia przez 
policję krakowską absolwenta me 
dycyny uniwersytetu  Jagielloń. 
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Ostatnie 2 
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skiego, obywatela jugosłowiań- 
skiego, p. Ivo Cornerą; dowiadu- 
jemy się jeszcze następujących 
szczegółów: 

Z protokułu zajścia wynika, że 
policja istotnie w sposób barba- 
rzyński skatowałą Cornera, skuw- 
szy go uprzednio w kajdany. W 
rezultacie Corner odniósł szereg 
groźnych ran i obrażeń: ranę na 
głowie, a ponadto kilka ran na 
całem ciele, złamanią żebrą, wy- 
sięk do opłucnej oraz kurcze żo* 
łądka., Obecny stan Cornera, któ- 
ry już od miesiąca leży w szpita- 
lu, jest w dalszym ciągu bardzo 


poważny, a w dniach ostatnich 
nastąpiło nawet pogorszenie. 
Corner jest mężczyzną wątłej bu- 
dowy. 


Rezolucja wiecu studenckiego 


Go mówi Rykow 


o sytuacji Rosji sowiec- 
kiej. 


Przewodniczący sowietu komi- 
sarzy ludowych, Rykow, wygłosił 
w tych dniach na posiedzeniu ple- 
narnem centralnego komitetu wy- 
konawczego ZSSR obszerne ekspo- 
se o sytuacji wewnętrznej i mię- 
dzynarodowej Rosji sowieckiej. 

Rykow stwierdził przedewszyt- 
kiem, że Rosja osiągnęła w ciągu 
ostatnich 10 lat cały szereg suk- 
cesów zarówno w życiu gospodar- 
czem, jak i kulturalnem.  Ubiegłe 
10-lecie nazywa Rykow okresem 
przygotowawczym, po którym na- 
stąpi okres rzeczywistego wybudo- 
wania socjalizmu w Rosji. W 
chwili, obecnej, — mówi przewod- 
niczący sowietu komisarzy ludo- 
wych,--klasa robotnicza przystą- 
piła do budowania ustroju socja- 


listycznego. 

Straty Rosji podczas wojny 
światowej wynosiły, — zdaniem 
Rykowa, -- 40 miljardów rubli. 


Ros 


Wojna domowa kosztowała ę 


dalszych 50 miljardów rubli 
kow uważa wobec tego, 
jenie ran 
rzeczą łatwą. 

Mimo to,—twierdzi Rykow, — 
rany te zostały już  zaleczone. 
Wartość ogólnej produkcji gospo- 
darstwa rolnego w roku 1913 wy- 
nosiła 11.790 miljonów rubli 
Według zaś obliczeń najnowszych 
wartość produkcji rolnej w Rosji 
sowieckiej, —o ile nie będzie nieu- 
rodzaju, — dojdzie do 13,186,000.000 
rubli. Wartość produkcji przemy- 
słu ciężkiego wynosiła w roku 1913 
około 6.391.000.000 rubli. W ciągu 
ubiegłego 10-lecia wartość pro- 
dukcji tej przekroczyła poziom 
przedwojenny, a w roku przyszłym 
prawdopodobnie powiększy się o 
dalsze ]5 proc. Zastanawiając się 
z kolei nad głównymi zadaniami 
rządu sowieckiego na lata najbliż- 
sze, Rykow oświadczył, iż na 
pierwszym planie programu rządo- 
wego znajduje się rekonstrukcja 
całego sowieckiego gospodarstwa 
narodowego. 
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i. Inwald - Flamenbaum 


Nawrot 32 tel. 33-55 
przyjmuje od 10—1 i od 4—6. 
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że zago- 
wojennych nie było 


: 


Ry- | 


Anons! " 


brzmiała m. in.: Wiec 

1) piętnuje sposób postępowa- 
nia organów bezpieczeństwa, jā- 
ko sprzeczny z zasądniczemi wy- 
maganiami kultury państwa euro- 


pejskiego; i 
2) zakłada najostrzejszy pro- 
test przeciw  barbarzyńskiemu 


skatowaniu bezbronfjego człowie- 
ka; 

3) przyjmując z uznaniem do 
wiadomości zawieszenie w urzę” 
dowaniu osób, odpowiędziajnyca 
za brutalne traktowanie kol. Ivo 
Cornera, *skucje go w kaidany, 
pobicie w celi komisarjaty 1-go i 
odmówieęńie żądanej przez niego 
opieki lekarskiej, żądają obecnie 
oddania pod sąd winnych funkcjo- 
narjuszy komisarjatu 1-go, urzędu 
śledczego i więzienia sądowego. 


Demonatracje studenckie w Krakowie 
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Praktyka w miejscu 
aplikacji 


Nowa próba rozsiania adwokatów po całym kraju 


Warsz, współpracownik „Głosujodbywaąć w tem miejscu, 


Polskiego" (ld) donosi: 


Sprawą wysjedlanją młodych 
prawników na prowincję w tej 
formie, by niedopuszczano do ad 
wokatury warszawskiej 
dych prawników, jako sprzeczna 
z konstytucją, nie znalazła popar- 
cia ani w Tadzie adwokackiej, a- 


ni u władz. 


Chcąc jednak zmusić koncen- 
trujących się w większych ośrad- 
kach prawników do planowego 
rozsjedlania się po całej Polsce, 
szuka się innych dróg, które były 
by usankcjonowane prawem, 


Otóż projekt rozporządzenia © 
aplikaci wprowadza ciekawy i 
nader doniosły punkt, mianowicie, 
że aplikacja adwokacka musi się 


Kluby Kokainistek 


i mortinistek 
wykryła policja we Lwowie 


LWÓW, 28 października. Polj- 
cja śledcza we Lwowie wykryła 
dwa lokale, w których schodziły 
się nałogowe morfinistkj į kokai- 
nistkj, w celu wspólnego przeży- 
rozkoszy narkotyzowania 


i wania 
|si Ą 

t Jeden z nich znajdował się w 
; mieszkaniu Władysława Rudnie- 
kiego przy ul. Szumlańskiego 6, 
drugi u niejakiej Tomazerowej, 
p:zy ul. Lwowskich Dzieci 5. 

W mieszkaniu tych znajdowały 
się specjalnie urządzone pokoje z 
otomanąmi i odpowiedniem oświe 
tleniem, W chwili wkroczenia po 
licjj zastano w obu klubach zna- 
ne nałógowe morfinistki, rejestro- 
wanę kobiety lekkiego prowadze | 
nia się, lężące ną otomąnie w nie- 


przytomnym stanie, 

Policja posiada wiadomości, 
oprócz pięcią sprowadzonych na 
inspekcję członkiń obu klubów, 
uczęszczało do nich wiele innych 
płacących gospodarzom lokali ty- 
tułem wstępu różne kwoty. 

Dochodzenia policyjne wyka- 
zały, że oba kluby zaopatrywały 
się w narkotyki w aptece Kurkię- 
wicza przy ul. Unji Brzeskiej. 

Przeciwko personelowi tej ap- 


gdzie 
młody magister odbył aplikację 
sądową, 

Ponieważ aplikacje sądowe be 
dą wyznaczane nie w tych mia- 


mło-|stach, o które prosi absolwent n- 


niwersytetu, a według decyzji pre 
zesa sądu apelacyjnego, opartej 
na zapotrzebowaniu aplikantów 
przez prowincję, więc niejeden 
młody prawnik okaże się zmy- 
szony w ciągu 5 lat przebywać w 
mieście prowincjonalnem. 

Nie ulega wątpliwości, że 5 - 
letni okres pobytu, zawarcie zna- 
jomości i praktyka w charakte- 
rze aplikanta adwokackiego spo- 
wodują, żę większość w ten spo- 
sób „wysjedlonych” pozostanie } 
nada! pozą większymi ośrodkami. 


Nord-Gxpress 
Bezpośrednia komuni- 
kacja pomiędzy Europą 
i Azją 


Dnia 29 b. m. rozpoczną się 
w Rydze obrady wielkiej konfe- 


że|Tencji europejskiej w sprawie bez- 


pośredniej komunikacji osobowo- 
bagażowej pomiędzy Europą i Azją 
przez Syberję t. zw. Nord-Expres- 
sem, W konferencji tej wezmą 
udział przedstawiciele: Francji, Bel- 
gii, Niemiec, Austrji, Czechosło- 
wacji, Włoch, państw bałtyckich, 
Polski i Sowietów, oraz przedsta- 
wiciele Japonji, Chin i Mandżurji. 
Na konferencji mają być ustalone 


teki oraz przeciwko właścicielom |Zasady bezpośredniej taryfy, was 
zakazanych klubów, wniesiono dgjTunki, oraz termin wprowadzenia 


niesienia do prokuratorji, 
jest w posiądanin jeszcze 
szych informacji 
we 
podobnych lokali, 


jdaią smrytnym oszus 
W  budapesztańskich 


sądowych wielką sensację wywo- |jeden 
skazuący na grzywnę. Oskarżo-|kacji tranzytowej 
wyrok drugi i|pomiędzy Anglją, Belgją, Francją 
na którą podsądnyjz jednej strony, a Polską, wzglę- 


tajemniczem 
Miko- 


łała wiadomość o 
zniknięciu sędziego pokoju 


łaja Tarnay a, kierownika oddziału | ściągał karę, 


dla wykroczeń przy sądzie pokoju 
|w Miszkolcu. Początkowo sądzono, 


iż sędzia Tarnay został zamordowany, | waniu 


ale wkrótce okazało się, iż {ło tajem- 
niczego zniknięcia było zgoła in- 
ne. Wdrożone bowiem przez włą- 
dze śledztwo wykazało. że sędzia 
Tarnay dopuszczał się już od dłuż 
szego czasu nadużyć i przez nie- 
¡ostrożność zdradził się przed 
jednym ze swych współpracowni- 
ków. 

Okazuje się, że sędzia Tarnay, 
który jak już wyżej zaznaczono, | 


Duplikaty wyroków sądowych 


m dobre dochody 


uniewinniający, a 


nemu odczytywsł 


Policia | tej i on 
dal-|Tozpoczną się prace komisji urzęd- 
co do istnienia|niczej, która na podstawie uchwał 
Lwowie w jnnych mieiscach konferencji międzypaństwowej opra- 


komunikacji. Po konferencji 


cuje odnośne taryfy i przepisy. 


W wyniku odbytej tych 
dniach międzynarodowej konfe- 
rencji kolejowej w Berlinie z udzia- 
łem przedstawicieli P.K.P., z dniem 
1 stycznia 1928 r. wprowadzona 


w 


kołach |rządzaał om zawsze dwa wyroki|zostanie w życie bezpośrednia tā- 
drugi|ryfa osobowa i bagażowa komuni- 


przez Niemcy 


został w myśl zakomunikowanego | dnie Litwą, Łotwą i Estonją z dru- 
mu wyroku skazany. Po zainkaso- į giej. 


pieniędzy sprytny sędzia 
wyrok skazujący rzucał do kosza, 
a do aktów załączał wyrok unie- 
winniający. 

Manipulacje takie prowadził 
Tarnay już od dłuższego czasu i 
tylko dzięki przypadkowi zawinio- 
nemu własną nieostrożnością zo- 
stał zdradzony. Obecnie sprytny 
sędzia przebywa w sanatorjum w 
Niemczech, gdyż cierpi podobno 
na chorobę 
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Szachy 


Nowe zwycięstwo 
Aljechina 
21 partję turnieju -0  mistrzo- 
stwo świata wygrał po 32 posu- 
nięciach Aljechin, grając czaąrny- 
mi, Partja została otwartą nie- 


nerwową. Niewiado-| przyjętym gambitem damy. Stan 


był kierownikiem oddziału dla wy-|mo, czy chodzi tu o prawdziwą | obecny turnieju: Aljechin 4, Ca- 


kroczeń, w genjalny wprost sposób 
oszukiwał skarb państwa. Metoda 


chorobę, czy też Tarnay chciał by 
w ten 


/ 


powolniejsze 


Dwóch wybitnych astronomów 
z Cambridge, na podstawie odpo- 
wiednich pomiarów doszło do 
przekonania, że pewne siły wpły- 
wają na stopniowe zmniejszenie 
szybkości obrotów ziemi, 

róbowano na tej podstawie 


poniedzi 
31 b. m. 


obliczyć przedłużenie 
micznego dnia, które jest 
kiem zwolnienia obrotów ziemi. 

Rezultat narązje wynosi 
siączną cząstkę sekundy na prze- 
ciąg całego stulecia. 


EE Cał'zowita zmiana programu €;J 
z udziałem całego doborowego zespołu artystycznego. 


"« Otwarcie 


- Grand=Kino 


W programie otwarcia-najnowszy sukces kinemato- 
graficzny, film który wywołał zachwyt wśród widzów 


całej Europie i Ameryce 


sposób uniknąć grożącejł 


Tarnaya polegała na tem, że spo-lmu kary. 


Obroty ziemi stała się coraz 


ty-|sce zdobyli 


„Niewolnica księcia Borysa" 


Szczegóły nastąpią. 


pablanca 2, remis 15. 


Mistrzostwo szachowe 
sowietów 
Szachowe mistrzostwo Rosji 
sowieckiej zdobyli w turnieju Bo- 
śatyrczuk i Romanowski, mając 


astrono-| po 14 1 pół punktów, podczas gdy 
skyt-|Ihin - Żenewski zajął 9, 


a Rabi- 
nowicz 11 miejsce. Trzecie miej- 
Duz-Chotimirski į no- 
wy mistrz Model, mając po 13 
punktów. 


ulubionego 
kinoteatru 


R. aw 


Kurafor Owiński 


powróci na Swe stanó- 
wisko? 

W sferach pedagogicznych na- 

szego miasta wywołało ostatnio 

wielkie poruszenie sprawa dymi- 


sli dotychczasowego kuratora 
szkolnego okręgu łódzkiego, p. 
Owińskjeśo. 


Jak się dowiadujemy, został p. 
Owiński w tych dniach wezwany 
do Warszawy przez ministra o- 
światy, p. Dobruckiego i odbył z 
nim dłuższą konferencje. W 
związku z tem rozeszły się pogło- 
ski, że nje jest wykluczonem, iż 
p. Owiński wrócj na stanowisko 
kurątora okręgu łódzkiego, co 
byłoby przyjęte z wielkiem zado- 
woleniem przez szerokie koła, in- 
teresujące się naszem szkolnic- 
twem, w których przejście ną €- 
merytyrę zasłużonego kuratora, 
znajdującego się w sile wieku 
wywołało szczery żal. (b) 


Ukrócenie samowoli 


kierowców samochodo” 
wych 
Wobec tego, że kierowcy pry- 


watnych samochodów znajdują się| 4R 


często w stanie nietrzeźwym, po- 


wodując cały szereg wypadków | EŻ 


samochodowych na drogach po- 


wiatu—-starostwo łódzkie postano- e 
wiło w razie ujawnienia nadużycia | AJESEEYTY 


alkoholu przez kierowcę, zwrócić 


się do miarodajnych władz o po- 


zbawienie właściciela koncesji sa- | £f 


mochodowej. 


Pod kolami samochodu jg 


W dniu wczorajszym przy zbie- | ję 


gu ulic Kilińskiego i Pomorskiej 
na przechodzącego przez jezdnię 
Chaima Wrońskiego (Kilińskiego 
Nr. 40), najechało auto osobowe. 
Wroński upadł na bruk, odnosząc 
rany głowy i ogólne ciężkie obra- 
żenia ciała. Zawezwany iekarz po- 
gotowia ratunkowego, stwierdziw- 
szy groźny stan Wrońskiego od-| 
wiózł go do szpitala małż. Poznań- 
skich. Í 

Szofer, korzystając z zamiesza- į 
nia zbiegł w miewiadomym kie- 
runku. 

Policja prowadzi energiczne do- 
chodzenie, celem ujęcia nieostroż- 
nego szofera. (r) 


Nocne dyżury apiek 


Dziś w nocy dyżurują następu- 
jące apteki: G. Antonowicz (Pabja 
nicka 50), K. Chądzyński (Piotrko- 
wska 164), W. Sokolewicz (Prze- 
jazd 19), R. Rembieliński (Andrze- 
ja 26), J. Zundelewicz (Piotrkow» 
Ska 25), M. Kasperkiewicz (Zgier- 
ska 54), S. Trawkowska  (Brzeziń- 
ska 56) 


<WEWB ENCZAZE 
biała Sala 
Manteufla 
Zachodnia 43. 


ARARAT 


Artyst. Teatr=Rewji 
pod kier. 


29.X. — GŁOS POLSKI — 


1927. 


Magistrat prowadzi wojnęz kolejkami dojazdowemi 


Obok linji Ł. E. K. D.. ułożone być mają szyny 
dla tramwaji. miejskich 


Od dłuższego czasu toczyły sję|nych żądań prezesą kolejek do- 
pertraktacje pomiędzy magjstrą-|jazdowych posła Gerlicza, 


tem ji dyrekcją K, E, Ł, z jednej 


Ostatecznie magistrat postano- 


strony, a zarządem kolejek dojaz-ļ| wił zerwać pertraktacje z p. Ger- 
dowych z drugiej w sprawie prze-|liczem į równolegle z linją kole- 


dłużenia 


Zgierskiej i Pabjanickiej, 
łączyć miasto 
dla wygody 
że obywateli, 
W ciągu kilku miesięcy odby- 


z przedmieściami 
zamieszkałych tam 


miejskich linj tramwa-|jek dojazdowych wybudować tor 
jowych na ul. Aleksandrowskiej, |jtramwajów miejskich. 


Wskutek 


by po-|tego odmówiono p. Gerliczowi pra 


iwa wybudowaniae drugiego toru 
dla kolejek dojazdowych na ul. 
Aleksandrowskiej ; Zgierskiej, re- 
zerwując to miejsce dla toru 


ło się wiele konferencji, a nawet] tramwajów miejskich. 


jedna z nich miała miejsce w 


Warszawie przy udziale fachow-| kurs 


ców, lecz do porozumienia 


Jednak p. Gerlicz złożył re- 


w ministerstwie kolei, do- 


nie| magając się uchylenia decyzji sa- 


doszło z powodu zbyt wygórowa-|morządu łódzkiego, magistrat ząś 


§ W niedzielę, dnia 30 b. m. 
ij odbędzie się w Synagodze Do 
W. żeństwo żałobne dla uczczenia 


4 na które uprzejmie zaprasza 


„aj uczczenia 


4 na które uprzejmie zaprasza 


Zarząd Łódzkie 


? B. P. 
Róży Henrykowej Zaksowej 


honorowej członkini Towarzystwa 


Zarząd Łódzkiego 


W niedzielę, dnia £0 b. m. o godzinie 12-ej w południe odbędzie 
$ się w Synagodze Domu Sierot, Północna 53 nabożeństwo żałobne dla 
B. P., 


ROZALJI NAJDOWEJ 


umotywował swój krok koniecz- 
nością udogodnienia obywate- 
lom krańców miasta tąniej komu- 
nikacji z centrum, gdzie mjeszczą 
się wszelkie urzędy i instytucje. 

Obecnie wydział budownictwa 
magistratu opracowruie lany li- 
nji tramwajowych na Aleksan- 
diowskięj, a szczególnie na ul. 
Zgierskiej jako najważniejszej, 
ponieważ znajduje się tam szpital 
i ogród Julianów, Po odrzuceniu 
przez ministerstwo kolei rekursu 
kolejek dojazdowych, rozpoczną 
się prace nad układaniem toru 
tramwajów miejskich równolegle 
z torem kolejek dojazdowych, (fb) 


o godzinie 11 przed południem 
mu Sierot, Północna 38 nabo- W 


iyd. Tow. Opi 


aki nad sierotami, $ 


go Żyd. Tow. Opieki nad Sieroiami, iR 


Na Kogo Kolej jutro 


z pośród rezerwistów i pospolitaków 


| Groźny pożar 


Wysiawa roślin 
i zwierzaf 


eszcze tylko kilka dni trwać bę- 
dzie ciesząca się. olbrzymią frekwen- 
cją (w ciągu kilkunastu dni około 
30,000 osób) wystawa roślin | zwie- 
rząt, przy ul, Nowo - Targowej 24. 
Część sksponatów zastąpiona będzie 
w sobotę przez inne okazy. 

W niedzielę, dn. 30 b. m., odbędzie 
się na wystawie szereg odczytów, a 
mianowicie o godz, 4-el p, Maas mówić 


będzie o „Nowoczesnej hodowli 
pszczół”, o godz. 5-ej p. Szumpich, ab- 
solwent kursu  instruktorskiego przy 


centralnej stacji jedwabniczej w Mila- 
nówku, wygłosi odczyt o „Hodowli 
ledwahbników*, połączony z przezroczą- 
mi, zaś o godz. 5 | pół p, Somorowsk! 
mówić będzie o „Urządzaniu akwar: 
jów*. 


AHZSOEWMOCECZCEE 
Solidnego pana 


przyjmę na mieszkanie w wieku 
średnim. Ulica NoworZarzewska 
Nr. 46 m. 9 1 p. 


w Helenówku 


Spłonął dom mieszkalny i szopa ze zbożem 


W dniu onegdajszym o godzi» 
nie 4 po południu wybuchł groż- 
ny pożar we wsi Helenówek pod 
Łodzią. 

Paliła się zagroda Ignacego Pal 
szewskłego. Z nieustalonej dotych- 
czas przyczyny zapaliła się stodo- 
ła, pełna tegorocznego zboża, Pło- 
mienie przerzuciły się następnie 
na dom mieszkalny. Obydwa bu- 
dynki spłonęły doszczętnie. 

Z chwilą, gdy pożar stał się O 
tyle groźny, że nie sposób go by- 


na Kasę 
zostali osadzen 


ło umiejscowić własnemi, siłami za 
alacrmowano straż ogniową łódzką. 

Na miejsce wypadku przybyły 
Ii IH oddziały straży ogniowej o» 
chotniczej, które natychmiast przy: 
stąpiły do energicznej akcji fato- 
wniczej. Usiłowania strażaków szły 
w tym kierunku niedopuszczania 
ognia do sąsiednich budynków. 
Akcja trwała 4 godziny. 

Straty wynikłe wskutek pożaru 
są wielkie. 


sss ah ataa 


Sprawcy napadu 


kolejowa 
i w więzieniu 


Przed kilku tygodniami dokonaļ twa uwagę na kilku mieszkańców 


ny zos 


Ina kasjera kolejowego na dworcu | osób 


łał niezwykle Śmiały napad|wsi Chrząstów, na których szereg 


wskazy wał jakona uczesi 


Biuro wojskowo - policyjne ma-|tery Ma do Mh — w lokalu przyjw Koniecpolu pod. Piotrkowem. |nikównapadu 


domości, że w poniedziałek, dnia, szary 31 p. p.). | przed nadejściem pociągu osobo- 


gistratu m. Łodzi podaje do wia-! ul, Konstantynowskiej nr, 62 (ko- Trzej bandyci w biały dzień tuż 
31 październ, r. b. winni stawić, Z przynależnych do P. K. U. wego wdarli się do kasy sec | 


na 


W szczególności podejrzenia te 
padły na Sarneckiego Franciszka 
Stanisława Skórę i Aleksandra Ol- 


się do zebrań kontrolnych naste- 
pujący szeregowi rezerwy | po- 
spolitego ruszenia z bronią (kat. 
A, C i C jeden) 
1899, 1887, oraz ci 
od 1890 do 1898 włącznie. którzy 
w latach 1925 i 1926 byli zobo 


wiązani do zebrań kontrolnych, 
lecz z jakichkolwiek powodów o-ł kalu 


bowiązku 
spełnili. 
Z przynależnych do P.K.U. 
Łódź - miasto I (komisarjaty pol 
II, II, V. VIII, IX ; XI): rocznik 
1887 o nazwiskach na litery U. 
W ; Z—w lokalu. przy ul. Leszno 
1-9 (koszary 28 p. Strz. Kan.) 
rocznik 1899 o nazwiskach na li- 


tego dotychczas 


ago - 


Władze w 


|Łódź-miasto Il, zamieszkali 
j terenie komisarjatu XIV: roczni 


¡mieszkali 
VII: 
i na 


Rocznik 1899 o nazwiskach 
litery O do S— w lo- 
przy ul. Konstantynowskiej 


nief nr, 81 (koszary 4 baonu sanitar-! 


I 1887 o nazwiskach na litery M do 
roczników 1901, Z—w lokalu przy ul. Leszno nr. 
z toczników 7-9 (koszary 28 p. Strz. Kan.), za- 


i steroryzowawszy kasjera —zabra 
li całą znajdującą się w kasie go 
tówkę. 
Wojewódzka 
poleciła przeprowadzenie 


komenda policji 
jaknaj- 


na terenie komisariatu | energi czniejszego śledztwa, które; 


doprowadziło do aresztowania u- 
czestników napadu. 


Policja zwróciła podcząs śledze 


| 
| 


cińskiego, którzy po napadzie zni- 
kli na pewien czas, następnie zaś 
‘wydawać zaczęli na pijatyki i or- 
igie hulackie bardzo znaczne kwo 
ty — 

* Podczis jednej z takich liba- 
leji policja aresztowała zacną trój- 
|kę kompanów, którzy przyznali się 
do popełnienia przestępstwa. 


gi AN kontrolne zaczynają Oszust inkasuje podatek 


siè o godz. 9 rano Rezerwiści win 
ni sję stąwić punktualnie z ksią- 
żeczką woiskową, kartą mobiliza- 
cyjną j jnnemi posiadanemi doku- 
mentamj wojskowemi, 


ojskowe 


ij władze szkolne 
radziły nad przysposobieniem wojskowym 


W dniu wczorajszym odbyła się| młodzież wyłącznie w służbie woj! 


magis 


tracKi 


|Přatnicy powinni żądać przedstawienia 


| Doszło do wiadomości wydzia- 
działu podatkowego magistratu, iż 
jakiś osobnik roznosi nakazy płat: 
nicze koloru zielonego na podatek 
od lokali za rok 1926 -i inkasuje 
należność. 

W związku z powyższem wy- 
dział podatkowy podaje do wiado- 
mości, iż obecnie wspomnianych 


w kuratorjum konferencja dyrek-|skowej, pozostawiając sprawy wy|nakazów nie rozsyła, gdyż zostały 


torów tych szkół średnich, przy|chowania fizycznego 


których istnieje przysposobienie 


M. Brodersona iR. Rozentala; wojskowe. 


Dziś i dni następnych 
f(-szy Wielki Program 


ELAT KOSZER 


Pocz. o g. 9 Pocz o 
Kasa otwarta codziennie o goa 1271 1 


i od Sej p. p. 

Dziś! W sobotę popołudnio. i 
we przedstawienie po 
cenach popularnych. 


L Pocz. o g. 4-ej. 
Kasa czynna od g, Ż-ej bez przerwy. 


AOJOOOGOGO666G 
Zwiedzajcie WYSTAWĘ 


Roślin i Zwierząt 


Nowo-Targowa Ne 24 


W konferencji tej w której z 


ramienja wojskowości brał udział 


dowódcą X dywizji generał Wil- 
czyński oraz 4 oficerowie sztabo- 


Czapczyński. W dyskusji zabierali 
głos: referent wychowanią 
zycznego kuratorjum p. Płońsk: 
oraz pp. dyrektorowie Dawison, 
Mazur ze Zgierza, Piątkowski z 
Pabjanic ; dyrektor seminarum 
nauczycielskiego p. Dura. Wyai- 
kiem konferencji było całkowite 
uzgodnienie  stanowiską władz 


wojskowych ; szkolnych, przy-| Specjalista chorób skórnych, wene-| 
rycznych i moczopłciowych, 
Przyjmuje ad 5 do 9 wiecz, 


Sienkiewicza 34, 


czem postanowiono. dążyć do te- 
go, by przysposobienie wojskowe 
uzgodnić z wychowaniem fizycz- 
nem, t. zn. by instruktorzy przy- 


tylko jeszcze kilka dni. sposobienia woiskowego ćwiczyli 


lom szkolnym. Uczestnicy konfe- 
rencji doszli również do wniosku, 


sca odrywać młodzieży ud 


| nauki, 
| 
cyjnych. które 
młodzieży szkolnej, , 


EEEEEEFEFEFFF 


Dr. med, 


R 


f 


S. Niewiażski 


tel 59-04. 92-5 


nauczycie- 
że przysposobienię wojskowe niel 


Postanowiono popierać jakna|-! 
wj, przewodniczył p. 0. kurator usjlnjej zakładanie obozów waka-; 
przyczyńiają się| 
fi- znakomicie do rozwoju fizycziego| 


one już doręczone płainikom w 
grudniu. 1925 roku, osobnik zaś, O 
którym mowa, nie ma prawa do 


|inkasowania podatków. X 
| Wydział podatkowy zwraca się 


N 


zajmie Się sprawą 
Ministerstwo pracy otrzymało 
Jzawiadomienie .o X| konferencji 
| 3 
Í pracy. Na porządku dziennym 
| znajduje się zagadnienie płac mi- 
nimalnych wraz z ewentualnym 
utrwaleniem projektu konwencji 
albo chociaż zaleceń w powyższej 
sprawie, | 
Sesja wyznaczona jest na maj 
(roku przyszłego, aby przygoto- 
| wać się do tego kapitalnego za- 
|gadnienia, ministerstwo pracy już 


; 


f 


R obecnie przeprowadzi ankietę, dof 


legitymacji 


fwobec tego do ogółu płatników’ 
by, w fazie pojawienia się u nich 
wspomnianego osobnika, nie pła- 
cili mu należności podatkowych, 
lecz nieprawnego inkasenta zech- 
cieli oddać w ręce władz bezpie- 
czeństwa. 

Zaznaczyć należy, iż każdy in- 
kasent wydziału podatkowego po- 
siada legitymację, wystawioną przez 
magistrat m. Łodzi, opatrzoną pie- 
czątką magistratu oraz podpisem 
kierownictwa wydziału podatko- 
wego. 


XI Konferencja pracy 


łac minimalnych 


| której wezwie centralne organi- 


| zacie pracodawców. į pracowni- 
ków, 
EERE CEEC LE a 


Dr. N. Trachtenherc 


choroby wewnętrzne i dzieci 

|Narutowicza 11 telefn 33-16 
powrócił. 

Przyjmuje od 3—5 po poł, 


Tablica Piłsudskiego 


pod warstwą wapna 
i farby 

Gdy się tyle mówi, pisze į robi 
dla polepszenią zewnętrznego wy 
glądu murów naszego miastą, nie 
od rzeczy będzie zwrócić uwągę 
na pewien nader chąrakterystycz- 
ny szczegół. Oto pośród wielu 
odświeżonych łódzkich posad i 
murów istnieje jeden punkt za- 
niedbany į zachląpany wapnem. 
Jest to tablica ku czci Józefa Pił- 
sudskieśo., wmurowaną w domu 
nr. 19 przy ul, Wschodniej, Może- 
by tak nasze wszędobylskie wła- 
dze nakazały oczyścić ten jedyny 
w swoim rodzaju pomnik łódzki i 
skłoniły do otaczania $o nadal 
większym pietyzmem, (y) 


—m— 


Honor szkoły polskiej 


Otrzymaliśmy z prośbą o u- 
mieszczenie następujący list: 

Szanowny Panie Redaktorze! 

W związku z wczorajszym ar- 
tykułem: w „Głosie Polskim" pod 
tyt „Honor szkoły  polskiey", 
przychylając się całkowicie do 
wywodów autora praśnąłbym, ja- 
ko człowiek, stojący blisko szkol- 
nictwą łódzkiego, zwrócić uwagę 
Sz, Pana Redaktora iż czyniąc od- 
powiedzialnym za egoistyczne i 
tchórzliwe stanowisko w sprawie 
aresztowań w gimnazjum im, Q- 
rzeszkowej dyrektora śimnazium i 
ciąło nauczycielskie, nie uwzgle- | 
dnit autor jeszcze trzeciego czyn-; 
nika, który w tej przykrej spra- 
wie mą również coś do powie- 
dzenia, Mam na myśli zarząd gim 
nazjum im. Orzeszkowej, który 
powinien ratować honor uczelni, 
ratować honor szkoły polskiej, na 
rażony na szwank wskutek mą- 
łoduszności kierowników. Zarząd 


gimnazjum, składający się z tak 
wybitnych obywateli i zasłużo- 
nych pedagogów. jak dr. Więc- 


kowski, dr. Handelsman, dyr. A- 
majzen, inż, Minc, pani Lewinso- 
nową į inni, powinien w imię dz- 
moktatycznych haseł į wolnościo- 
wych idei, którym jego członko- 
wie hołdnjią, zająć męskie stano- 
wisko į zabrać głos dla ochrony 
zdrowia moralnego młodego poko 
lenia. 


Racz przyjąć Sz. Panie Redak- 
torze wyrazy wysokiego szacyn- 
ku 


Stały czytelnik, 


Odczyfy ks. Zielonki 


Do naszego grodu zawitał ks. Józef 
Zielonka. biskup polsko - katolickiego 
kościoła w Ameryce (Newark N, J), 
który posiada paraije w Polsce (W 
Siedlcach w Jęzorze, w Dawidówce) 
i zamierzą zorganizować polsko - ka- 
tolicką parafię w Łodzi. 

Ks. Zielonka w najbliższych dniach 
wygłosi kilka odczytów z życia pola- 


ków w Ameryce i na tematy społecz- 
no - religijne, 


w soboty, niedziele i święta o godz. l-ej 
ostatniego o godz. 4-ej po poł. 


PP» 


Początek przedstawień: o godz. 3-ej 
ostatniego o godz. 6-ej po południu, 


na pozostałe od 75 gr. 


Orkiestra symfoniczna od 
godz. G-ej pp. 
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Rząd stosować będzie Środki represyjne 


wzgledem właścicieli cegielń, Którzy Śrubują 


Naskutek energicznej akcji 
przedsiębiorstw budowlanych Ło- 
dzi, które domagały się podczas 
konferencji w min. skarbu ji w 
dyrekcji banku gosp, krajow. za- 
jęcia się sprawami budowlanemi 
Łodzi, wydelegowany został, jak 
już donieśliśmy, naczelnik wy- 
dziąłu min, skarbu p. Pawłowicz. 

Delegaci Łodzi zwrócili bo- 
wiem» podczas konferencji war- 
szawskich uwagę na konieczność 
zajęcia się przez czynniki miaro- 
dajne sprawą normalizacji cen 
niektórych artykułów budowla- 
nych, w pierwszym zaś rzędzie, 


ceny cegły 


cen cegieł, śrubowanych szczegól- 
nie przez cegjelnię województwa 
łódzkiego. Jednocześnie memorjał 
w tych sprawach przedłożony zo- 
stał p. wojew. Jaszczołtowi, któ- 
ry zainteresował się sprawami 
budownictwa mieszkaniowego w 
Łodzi. Naskutek inspekcji swej w 
Łodzi naczelnik Pawłowicz zło- 
żył w min, skarbu obszerne spra- 
wozdanie o całokształcje postu- 
latów Łodzi. Akcją Łodzi wywo- 
łać może o tyle realne skutki, że 
czynniki miarodajne podjęły już 
dyskusje nad sprawą opanowania 
drożyzny ceśły. Ze względu na 


to, że może to wpłynąć tamująco 
na dalszy rozwój ruchu budowla- 
nego, ewentualne środki władz 
poszłyby w kierunku zapewnie- 
nią cegły w dostatecznych ilo- 
ściach i po dostatecznej cenie dla 
rynku łódzkiego. 

Jąko ostateczną ewentualność 
rozważana jest możliwość repre- 
sji, zawierających sję w ustaleniu 
pewnych godziwych cen ną cegłę, 
oraz nawet sekwestru tych ce- 
gielń, którę uprawiają niedopusz- 
czalną lichwę tym materjałem bu 
dowlanym. (e) 


TEATR i MUZYKA 


Drugie uderzenie „Gongu“ 


Przegląd aktualny pod wspól- 
nym tytułem „Płać pan złotów- 
kę”, wypełniający drugi program 
tego sympatycznego į aklimatyzu- 
jącego się teatrzyku, pozwalą na- 
ośół spędzić mile kilka godzin ną 
beztroskim śmiechu į kulturalnej 
rozrywce, Odnosiliśmy się į od- 
nosimy do tej potrzebnej imprezy 
z niekłamąną życzliwością i uzna- 
niem. To właśnie daje nam pra- 
wo do zwrócenia uwagi na uster- 
ki, których nsunięcje w przyszło- 
ści nie będzie trudne, a zapewni 
zespołowi złoty wiek powodzenia. 

Zarzuty dotyczą w pierwszym 
rzędzie nieumiejętnego wyzyski- 
wanja poszczególnych sił zespołu. 
P. Skonieczny, naprawdę znako- 
mity aktor  charakterystyczny, 
źle się oczywiście czuje w salono- 
wym skeczu „Żona i kochąnką”. 
P. Bukojemska, pełna tempera- 
mentu j lekkości pieśniarka į di- 
seuse'a, nie powinna „robić” na- 
strojowo - lirycznych numerów w 


rodzaju „Mój stary Będzin", P. 
Nowosielski obdarzony miłym 
głosem, powinien śpiewać, a dy- 


rekcja czyni mu krzywdę, obdą- 
rzając go „rolą“ w numerze „Tak 
kocha cyganka”, 


Drugi zarzyt, o którym już 
wspomniąłem, dotyczy braku lo- 
lokalności w programie. „Płać 


pan złotówkę!* — to wprawdzie 


już coś, ale stanowczo jeszcze 
za mało. Nie ulega wątpliwości, 
że dyr, Jastrzębiec, który ma 


wyczucie sceny wogóle, a rynku, 
na którym rozbjł swe namioty w 
szczególności — niebawem: ust- 
nie te drobne, ale mające wielkie 
znączenje usterki, poczęm nic już 


j 


Dziś 


© 


Ceny miejsc na pierwszy seans 
50 gr. i I zł. 


i land, 


mw. e 


nie stanie na przeszkodzie 
wojowi „Gongu". 

Te uwagi nie zmniejszają jed- 
nak wartości nowej placówki we- 
sela i śmiechu. Nie będę wymie- 
niął kolejno dobrych numerów, 
bo właściwie musiałbym, z kilko- 
mą wyjątkami, wymienić wszyst- 
kie, skłądające się na bardzo mi- 
ły spektakl, Pocieszającym obja- 
wem jest otańczenie się zespołu 
baletowego i rozegranie się arty- 
stów, już oswojonych z lódzką 
widownią. Drugie uderzenie „Gon 
gu", jak zresztą być powinno, 
dźwięczniejsze jest i mocniejsze 
od pierwszego, 


g 


roz- 


a żezazj 


TEATR MIEJSKI 

Komedija Verneuila „Panna Flute“ 
dana będzie w nadchodzący poniedzia- 
tek po cenach popularnych. 

„Tomcio Paluch“ B. Hertza i W. Ta- 
tarkiewiczówny ukaże się raz jeszcze 
w nadchodzącą niedzielę o godz. 12 w 
południe. 

„Kredowe koło* dane będzie dziś po 
cenach popularnych po raz ostatni na 


sobotniem przedstawieniu popołuduio- 
wem. 
Następne, najbliższe przedstawienie 


tej sztuki dane będzie w przyszłym ty- 
godniu we wtorek świąteczny wieczo- 
rem. 

Dziś sobota wieczorem po raz drug! 
„Dziady“. Początek o godz. 8 m. 30, 
koniec o godz. 12-ej. 

Jutro, niedziela, o godz. 4 po połu- 
dniu ostatnie przed zejściem na czas 
dłuższy z afisza powtórzenie komedii 
Hennequin'a „Królowa Biarritz, 

W niedzielę wieczorem „Dziady“, 


które następnie dane będą we wtorek | 


świąteczny 0 godz. 3 i pół po połu- 
dniu (nie o 4-ej) oraz w środę wieczo- 
rem. 


TEATR POPULARNY 


Dziś o 4,20 po poł. „Mąż z loterji". 
Wieczorem o godz. 8,20 premjera sztu- 
ki, osnutej na tle emigracji rosyjskiej 
w Paryżu p. t. „Szał miłości”. 


Dziś o godz. 8,20 wiecz. w sali Geye- 
ra „Mąż z loterji". Jutro o 4,20 i 8,20 
„Mąż z loterji"*, w poniedziałek i wto- 
rek (dzień Wszystkich Świętych) ode- 
grany będzie ludowy melodramat w 10 
obrazach „Młynarz i jego córka“, 


TEATR LITERACKO - ARTYSTYCZNY 
„GONG“. 


Dziś po raz piąty arcywesoła, szła- 
gierowa rewia p. t. „Płać pam złotów- 
kę!*, ujmujący satyrycznie przepisy 
policyjne w małem państewku Pomera- 
nji. P.p. Jaśkówna, Laskowski i Sie- 
lański dają w tym sketschu koncerio- 
wą grę. Piękna p. Talarico czaruje 
publiczność swym głosem jako cygan- 
ka i indjanka. P. Czesław Skonieczny 
rozśmiesza publiczność do tez jako 
farmaceuta. P. Bukojemska Jako for- 
tancerka i w nastrojowej piosence 
„Mój stary Będzin* zbiera huczne o- 
klaski. Bołcio Kamiński jako balet- 
mistrz I w piosence Nela p. t. „Ira 
la la“ zmuszony jest do bisowania. Ba- 
let pod kierunkiem  baletmistrza Woj- 
nara z pp. H. Runowiecką i J. Sobot- 
tówną na czele bisuje kilka doskona- 
nych numerów tanecznych. 


Zapowiada z humorem dyr. Jastrzę- 
biec. 

Dziś trzy przedstawienia: 
5,45, 7,45 I 10 wieczorem. 


o godz. 


i . z 
Baczność, więźniowie 
polifyczni 

W niedzielę, dnia 30 pąździer- 
niką, 
|odbędzje się ogólne zebranie 
(członków w sprawie zjazdu į po- 
| chodu 1 listopadą. 


| 


premiera! Poraz pierwszy w Łodzi! (8 
Rekordowy tilm pełen finezji i wytwornego smaku! 


„Dziewczęce usta calowalem nieraz 


“Cudowna sztuka filmowa podług przepięknej operetki LEHARA „Paganini*, 


W rolach głównych: 


Światowej sławy gwiazdy kinematograficzne: 
Elżbieta Pinajiewa. Evi Eva, 
Winterstein i 
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o godz, 10 rano w lokalu! 5 
własnym przy ul. Kopernika 45) 4% 


Alfons Fry- 
Diegelman. 
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Co usłyszymy dziś 
przez radio? 


Warszawa, (1111 mtr.) — 

17,20—17.45 — Odczyt p, t, „Twór- 
czość Żeromskiezo”. Odczyt I. Wygi, 
p. dr. Konrad Górski, 

17.45 — Program dla dzieci. Audycja 
zespołowa z muzyką | śpiewami. Żywy 
numer ,„Płomyczka*, oraz koncert, Wy 
komawcy: Orkiestra P. R., oraz pp.: Z. 
Dobrowolska - Pawłowska, Halina Czer 
niawska, Wanda Tatarkiewicz, ośmio- 
letnia Renusia Sokołowska, Kazimierz 
Czekotowski, Jerzy Tatarkiewicz, Hen- 
ryk Łado, Andrzej Wodzinowski i St. 
Nawrocki, 


18,15—19,00 — Koncert popotudało. 
wy. 
20.30 — Transmisja z sali konser- 


watorjum warszawskiego. Koncert ło- 
tewskiego chóru narodowego pod dyi. 
Teodora Reitera, dyrygenta opery ryg- 
skiej. 

22,30—23,30 — Transmisja muzyki ta- 
necznej. 

Kraków (422 mtr.) — 

12.00 — Koncert płyt gramofonowych 

19,25—1935 — Odczyt pod tyt, „Kult 
dla poległych bohaterów“, wygł. ks, 
general Piotr Niezgoda, 

20,00—20.30 — Fiejnał z Wieży Mar- 
iackiej i komunikaty, 

Poznań (270,3 mtr.) — 

12.45—14.00 — Koncert gramofonowy. 

17,15—1740 — Lekcja francuskiego, 
wykłada p. Omer Neveux. 

17.45—19.00 — Transmisja koncertu 
z kawiarni „Wielkopolanka“, 

19,55—20.00 — Odczyt p. t. „Przy- 
gotowania Polski do olimpiady w. roku 
1928" — wygłosi kapitan Jan Baran. 
c PrAĘ — Wieczór muzyki lek- 

el. 

22.30—24,00 Tramsmisją muzyki 
necznej z „Carltonu”, 

16.00—16.25 — Odczyt p. t, „Kongres 
w Locarno o ide! wolności w wycho- 
waniu* — wygł. dyr. Jadwiga Bar- 
czewska - Michałowska. 

Londyn (361) i Daventry (1604) — 

22.35, Wieczór kompozycji Paula 
Linckego, 

Praza (348,9) — 

19.00. Opera Mozarta „Don Jaan". 

Monachjam (535.7) — 

19.20. Recital fortepianowy Ryszar- 
da Staaba (Polonez C-dur | Sonata pa- 
tetyczna Beethovena, Romdo Capriecto- 
so Mendelsohna), 

20.00. Opera w ł akcie Pucciniego 
„Płaszcz”, 

Stuttgart (379.7) 


ta- 


20.00. Badeńscy kompozytorowie 
(Duet na skrzypce i wiolonczelę 
Sercka, Pieśni i Sonata fortepianowa 
H-moll Cassimisa, Trio fortepianowe 


Weismanna), 


=" 


„ILUSTRACJA* 

Nowy numer (44) , ILUSTRACJI“ za- 
wiera  miezwykle ciekawe artykuły: 
„Nie igrać z życiem”, „Przez Atlantyk 
— statkiem“ „Trans 17", „Świat zwie- 
rzęcy ! roślinny na dnie morza“, „Wal- 
ki byków w Portuzalji'* Sylwetki ma- 
larskie, „W gościnie u króla Nioja* i 
t, p. 

Sensacyjny proces Szwarcbarda zna- 
lazł swe odzwierciadlenie w bogato 
ilustrowanym artykule, zaś dział lite- 
racki wypełniają: świetna nowela Ra- 
f sensacyjna powieść „Burza od 
Wschodu“, osnuta na tle walki żółtej 
i białej rasy. 

Szereg zdjęć z kraju į zagranicy zna- 
komicie uzupełniają treść tezo intere- 
sującego numeri. 
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„JŁOSPOLSKI* 
Lidź 
29 października 1927 r. 


Przyszłość włókiennictwa sowieckiego 


Brak walut obcych tamuje import surowca.-Taktyka obniżania 
cen produkcji przemysłowej narozdrożu.--Normalizacja.-Forma 
„wszechzwiązkKowego syndykKatu tekstylnego" jaKo uniwersalny 


Środek ratowniczy 


(Specjalna służba korespondencyjna „Głosu Polskiego") 


Moskwa, w październiku. 

Bardzo poważną bolączką prze 
mysły włókienniczego w Sowie- 
tach, pomimo widocznych postę- 
pów organizącyjnych i zwiększe- 
nia produkcji — jest stalę trawią- 
cy olbrzymie rzesze konsumentów 
sowieckich głód towarów teksty|- 
nych. Program rozwojy przemysłu 
włóknistego Zw. S, S. R. przede. 
wszystkiem napotyka się na kwe- 
stję zapasów surowca, co związa- 
ne jest z koniecznością importu z 
zagranicy potrzebnych surowęów, 
oraz maszyn. Wszystko ło jednak 
rozbija się o zagadnienia walutor 
we tak jęszcze chorowicie w So. 
więtach postawione, Głównie do» 
tyczy to działów przemysłu ba» 
węłniąnego i sukienno „ wełnia» 
nego. 

Zanim Sowiety zdołają posta- 
wić przęmysły te na poziomie sa- 
mostątczalności — do czego niby 
zmierzają programy rządowe 
niezawodnie upłynąć musj (o ile 
wogóle tę jest możliwe) kilkana- 
ścię lat, 

Narazie opracowany został w 
uGospłanie* {państwowy urząd 
pląnów gospodarczych) program 
przemysłowy na najbliższe pięcio. 
lecię, w którym to okresie prze- 
mysł włókienniczy sowiecki obje- 
cuje przerąbjać 75 proc. własnege 
surowca bawełny, zaś tylko 25 
proc. z zapasów importowanych 
z zagranicy, O wiele gorzej przed 
stawią się kwestja ta w przemy-. 
śle wełnianym, gdzie dopiero w 
1934 toku Sowiety dojdą do mo- 
żliwości posiadania na 50 procent 
własnej wełny, resztą zaś będzię 
zapasem importowanym. 

O ile chodzi o najbliższy okres 
prący w przemyśle bawełnianym 
to na 1927-28 rok przewidziano 
zwiększenie ilości surowca im- 
portowanego do 219 milionów 
pudów, Zwiększenie to dła wełny 
i bawełny jako artykułu surowe- 
go wyniesie w tym roku gospodar 
czym 14 proc, więcej, niż mjało 
miejsce w roku ubięgłym 1926 - 
1927. 

Jeśli jednak skarb sowiecki nie 
dostarczy komjsarjatowi handlu 
odpowiedniej ilości walut obcych 
wysokocennych, cały projektowa- 
ny pląn uniezależnienia się w 
przyszłości przemysłu sowieckie- 
go od zagranicznych rynków su- 
rowca — załamie się beznadziej- 
nie, 

Właśnie o sposoby wydostania 
potrzebnych miljgnów dolarów ! 
funtów szterlingów prowadzoną 
jest od dłuższego czasu rzeczowa 
dyskusja gospodarczo - partyjna. 
Bolszewicy bowiem rozumieją, że 
wyasygnówanie kredytów qTedyn:e 
dla przemysłu włókienniczego po 
derwie podstawy -istnienia innych 
gałęzi przemysłowych, niemniej 
zaś obali owe reklamowę progra- 
my „systemu komunistycznego go- 
spodarstwa”. 

W dyskusji tej, jako nejrealniej 
szą argumentacja przejąwia się 
tendencją szukania walut zagra- 
nicznych nie na drodze poszuki- 
wanych, jak dotąd bezpłodnie, po 
życzek zagranicznych, lecz przy 


pomocy wzmożenia ekspo:tu pry- 
dykcji rolnej, przetworów 'rglni- 


czo _ wiejskich, oraz zbytu bydła, 
trzody į drobių 

W ten sposób ma być na dro- 
dze wymiennej zabezpieczona 
konsymcją włókiennicza w Sowie 
tach, jako przedewszystkiem kra- 
ju rolniczym. 


Dopiero na tle tej gospodarczej 
dyskusji uwypuklają się tezy c- 
konomiji politycznej Trockiego 1 
Stalina, owych dwuch głównych 
ugrupowań komumizmu decydują- 
cego o ułożeniu się stosunków we 
wnętrznych w państwie sowie- 
tów, Warto przy tej sposobności 
podkreślić, że rewolucyjne ekspe- 
rymenty Trockiego  podbijanią 
cen na artykuły przemysłowe, a- 
by zrujnowąć „burżuazyjną więś"”; 
nie utrzymały się. Raczej poczy- 
nione zostały próby w kierynku 
odwrotnym, t. j} szukania możli 
woścj pozbycia masowego pro- 
dukeji przemysłowej, przez zasto” 
sowanie znacznego obniżenia cen- 
nika przemysłowego, 


Dla przykładu, jak wygląda ów 
proces obniżania cen w Sowie- 
tach na artykuły tekstylne — po- 
damy ceny z 1923 r. i 1927. I tak, 
np. metr. satyny w 1923 roku ko* 


Patenty przemysławe 
niższej kategorii 


Wobec zbliżającego się termi- 
nu wykupu świadectw przemysło- 
wych na rok 1928 wszyscy kupcy, 
którzy chcą wykupić świadectwo 
niższej kategorji niż posiadali do- 
tychczas, mogą już zwrócić się z 
podaniem do naczelnika odnośne 
go urzędu skarbowego. 

Kupcy IH kategorji, którzy chcą 
sprzedawać artykuły droższe, na 
które wymagane jest świadectwo 
II kategorji jak np. towary półjed 
wabne, półwełniane, żagaty itp. 
muszą już obecnie starać się o ze 
zwolenie, przyczem kupcy, których 
obrót w ciągu roku nie wynosi 
więcej niż 30 tysięcy zł. mogą po 
siadać na składzie wyżej wymie: 
nione towary w ilości jednak nie 
większej, niż 5 proc. ogólnej ilo- 
ści towarów. 

ce" —— 


Zycie gospodarcze 
Czech 


Przemysł samochodowy 


Fabryka samochodów tow. ak- 
cyjnego „Czeskomorawska-Kolben- 
Danek*, wyrabiająca kilka typów 
automobilów, znanych pod nazwą 
„Praga*, otrzymała ostatnio tyle 
zamówień, że nie może nadążyć 


z ich wykonywaniem. Zarząd fa- 
bryki zmuszony jest co tydzień 
przyjmować nowych robotników, 
a ponadło zwrócił się do władz 


z prośbą o zezwolenie ia zaprowa: 
dzenie pracy na trzy zmiany. Fa- 
bryka sądzi, że po otrzymaniu po 
zwolenia tego będzie mogła w prze- 
widzianych terminach wykonać 
wszystkie zamówienia 


Rosyjski budżet! 


Sowiecki preliminarz budżeto- 
wy nadrok gospodarczy 1927-8 
projektowany jest w wysokości 
5.466.000.000 rubli. W porówna- 
naniu z rokiem ubiegłym budżet 
ten jest o 9.2 proc. większy. Prze- 
liczony na ruble przedwojenne 
nowy budżet wvnosi 3.200.000 ann 
rubii, 


sztował 57 kopiejek, 


GAZETA HANDLOWA 


„JiwKi 


„GŁOS POLSKI 
Lócź 
29 października 1927 


IŃrytyczne dni podatników 
Grabskiego” już wyięchały 


na miasto 


Olbrzymie zaległości 


wielkiego przemysłu 


Wszyscy skarbowcy na miasto 


W związku z pobytem w Ło- 
dzi specjalnej komisii min. skarbu 
która przeprowadziła badanie za- 
ległości podatkowych na terenie 


to już nmajkodzi i okręgu łódzkiego-zarządził 


1 stycznia 1927 roku sprzedawa-|min. Czechowicz przeprowadzenie 


ne tę samą satynę po 41,5 kep. 
Prócz tego w drugiej połowie 
1926 -27 r. obniżono automatycz= 
nje cenniki przemysłowe na arty» 
kufy bawełniane o 10 proc, zaś 
na wełniane o 20 proe., pomimo 
tego jednak jeszcze istnieje w So- 
wietach rażącą dysproporcja po- 
między cenami artykułów rolnych 
i przemysłowych na rzecz prze- 
mysłu. 

Dalszą jednak zniżka cen na 
produkcję tekstylną w Sowietach 
już okazuje się niemożliwa, z po: 
wodu zbyt wygórowanych kosz- 
tów produkcji. Dopiero gdy kal- 
kulacją produkcji ulegnie reorga- 
nizącji, można będzie myśleć œo 
dalszej  zniżce. Równocześnie 
jednak przestało być w świecje 
śospodarczym Sowietów tajemni- 


cą, że g powodu wyczerpania sięj bowej, tak, iż sama Łódź ma ich|tę odrzucił. 


jaknajenergicznie szych egzekucji 
tych zaległości w kwocie około 50 
miljonów. Jednocześnie otrzymała 
izba skarbowa telefonogram z War 
szawy, polecaiący wszystkim urzę- 
dnikom skarbowym wyjście na 
miasto i rozpoczęcie akcji egzeku- 
cyjnej. Akcja ta rozpoczęła się w 
czwartek, w którym to dniu wyje- 
chały również wozy skarbowe, zwo 
żące do składów przy ul. Ogrodo- 
wej ruchomości podatników, zale: 
gających w płaceniu podatków. 
Wywołało ta istny popłoch wśród 
kupiectwą i fabrykantów, tembar- 
dziej, że w poszczególnych urzę- 
dach skarbowych pozostała mini- 
malna ilość urzędników, którzy nie 
byli w stanie podołać zgłaszającym 
się w olbrzymich ilościach płatni- 
kom. Według otrzymanych przez 
nas ze źródeł miarodajnych infor- 


„macji zaległości, sięgające około 


50 miljonów obejmują nietylko 


pada na podatek majątkowy, są ta 
więc, według opinii przedstawicie- 
li sfer gospodarczych, sumy wprost 
nieściągalue,  Charakterystycznem 
ziawiskiem jest to, że zaległości w 
pierwszym rzędzię dotyczą wiel- 
kich płatników: towarzystw akcyj- 
nych. przedsiębiorstw przemysło- 
wych i t, d 

Tak np. towarzystwo akcyjne 
„Widzewskiej Manufaktury* zalega 
na poważną bądź co bądź kwotę 
czterech milionów złotych, Zjedno 
czone Zakłady Scheibler i Groh- 
man 2 i pół miliona it p. 


. $ . 

Wobec rozpoczynających się ©- 
beenie egzekucji podatkowych tt- 
dał się w czwarłek prezes tow. akc 
Widzewskiej Manufaktury p. Os» 
kar Kon do prezesa izby skarbo- 
wej p. Towarnickiego. Na konie- 
rencji tej prezes Towarnicki sażą- 
dał natychmiastowego pokrycia 
czwartej części zaległych podatków 
t. z. jednego miljona złotych na 
ogólną kwotę 4 miljonów, Prezes 
Kon zaproponował pokrycie 1/10 
części zaległości, t. z. 400 tysięcy, 
tłomacząc się zastojem w przemy- 


Łódź, lecz cąły okręg Izby Skar-|śle, Prezes Towarnicki propozycję 


włókienniczych zapasów przemy- | Znacznie mniej. Gros tych sum przy 


> Tra" 3 | 
Sytuacja gospodarcza Niemiec 


Socjaliści są przeciwnikami rewizji płanu 
Davesa 


słowych nie ma mowy o rozwoju 
śałęzi wytwórczości włókienni- 
częj, chyba jedynie na płąszczyź- 
nie obniżenia kosztów produkcji 
(co pociągnie za sobą niezawod- 
nje wzrost bezrobocia), Głównie 
jednak ową akcja zmierzająca do 
zniżęnia kosztów własnej produ- 
kcji w przemyśle włókienniczym 
Sowietów opierać się ma na: ra- 
cjonalizacjj w dziedzinie wykorzy 
stania surowca, zredukowaniu spa 
lania, oszczędności mąterjałów 
pomocniczych, oraz na normaliza- 
cji metod technicznych, odnnwie- 
niu urządzeń fabrycznych i t. p. 

Jeśli zaś chodzi o normalizację 
siły roboczej ludzkiej — kwestja 
ta staje w Sowietąch zawsze 1ą 
ostrzy bezrobocia, Niezależnie 
od dobrodziejstw standaryzacji, o 
czem wspominaliśmy w poprzed- 
niej ną ten sam temat korespon- 
dencfi, system sowieckiego gospo 
darstwa w przemyśle włókienni- 
czym szuką pomocy w organizacji 
syndykalnej. I tak „Tekstylny 
syndykat* jest formą połączenia 
całej produkcji włóknistej, dzięki 
której bolszewiccy ekonomiści u- 
zyskują możliwość specjalizacji 
fabryk. W ten sposób przemysł 
włókienniczy sowiecki wydobywa 
się z chaosu organizacyjnego, zmu 
szając odpowiednie fabryki te- 
kstylne do produkowania ograni- 
czonej ilości gatunków tkanin, 
przy specjalnie już przystosowa- 
nej aparaturze technicznej. 

Oczywiście, że ną tym polu są 
dopiero poczyniorte pierwsze -po- 
czątki — nie mniej jednakże cały 
przemysłowy program włókienni- 
czy w Sowiętach oparty jęst na 
omówionych wyżej zasadach ĉo 
niezawodnie po okresie kryzysów 
i organizacji musi przynieść usta. 
bilizowane rezultaty. Forma pro- 
dukcji przemysłu włókienniczego 
w Sowietach dotychczas jednak 
nie mogła dobić się tego szcze- 
gólnie poszukiwanego systemu 
pracy, uzależnionego òd uprzed- 
nich zamówień, pochodzących z 
rynków handlowych. 

Na ten jednak temat przemysł 
sowiecki jest jeszcze w głuchym 
lesie — pomimo wejścia ną drogę 
formowania syndykatów. 


Na posiedzeniu komisji 
koko. parlamentu toczyła się 
obszerna dyskusja w sprawie sytu 
acji finansowej i gospodarczej Rze 
Szy. 

Minister gospodarki Curtius o- 
świadczył, że obecna sytuacja jest 
daleko pomyślniejsza niź przed ro 
kiem. 

Olbrzymie kilkusetlysięczne rze 
sze bezrobotnych znalazły dziś pra 
cę i stanowią element wzmagają- 
cy zdolność nabywczą społeczeń- 
stwa niemieckiego. Kapitał wewną 
trzny Niemiec nie jest jednak w 
stanie sfinansować konjunktury. 

Niemcy muszą więc zaciągnąć 
pożyczki zagraniczne. Minister 0- 
strzegł przed kryzysem zaufania do 
finansów niemieckich, oświadcza” 


(e) 


jąc, że taki kryzys zaufania mógł 
by pociągnąć katastrofalne skutki. 

Dyrektor Banku Rzeszy Szzacht 
składał dalej sprawozdanie o sytu 
acji finansowej. Po: eł socialigiycz 
ny Hilferding i poseł demokratycz 
ny Fischer wygłosili następnie 
dłuższe przemówienia, krytykując 
całą politykę finansową i gospodar 
czą Niemiec, 

Poseł Hilferding oświadczył, 
że stronnictwo socjalistyczne sprze 
ciwi się podnoszeniu jakichkolwiek 
żądań obecnie co . do re- 
wizji planu Davesą, gdyż mogłoby 
to mieć w chwili obecnej fatalne 
skutki polityczne, 

Niemcy mogą tej rewizji żądać 
gdy wywiążą sięze swych zobo- 
wiązań. (Pat) 


E oaa. '. wok 


Rynek pieniężny 


Ceduła gieldy pieniężnej 
warszawskiej 


CZEKI: 
Belgia 124.13 
Holandja 359.10 
Londyn 43.42 i jedna czwarte 
Nowy Jork 8.90 
Paryż 35.01 
Praga 26.41 i pół 
Szwajcaria 171.92 | pół 
Wiedeń 125.85 
Włochy 48.72 
Sztokholm 240.05 

AKCJE. 
Bank Dyskontowy 133— 
Bank Polski 157-—, 157.75 
Bank Zachodni 27.50, 28.— 
Bank Handlowy 123.->— 
Bank Przem. Lwów 106,— 
Bank Zarobkowy 96.50 
Tow. Elektryczne 21,—- 
Czersk 1.18 
Cukier 5.95, u — 
Wege 120.—, 119,—=—, 119,50 
Rir éy SB— 58.=— 
Lilpop 42.50 
Ostrowieckie 99— 98, — 
Rudzki 62.50 
Ursus 15— 
Zawiercie 41.— 
Borkowski 4,— 4.10 
Chodorów 177.— 180.— 
Gosławice 80.— 
Wysoka 137.— 
Nobel 50.50 
Fitzner 9,50. 10.65 
Modrzejów 10.25, 10.35, 10.30 
Pocisk 2.95, 3,— 
Starachowice 79,—, 79.75, 7901 
Zieleniewski 22.50 
Żyrardów 20.50. 19.50 


PAPIERY PAŃSTWOWE 1 LISTY 
ZASTAWNE. 

Pożyczka dolarowa 84,— 83— 

Dolarówka 61,75, 61.25 


5 proc, konwers. kolej. 62, — 

8 proc. sty zastawne ziemskie zł. 
83.25 

4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 
62.25, 62.— 

8 proc. listy zastawne m, Warszawy 
84.25, 83.85 

5 proc. list, zast. m. Warszawy zł. 
69— 

10 proc. m. Siedlec 87,— 

8 proc. m. Kalisza 79.75 5 


5 proc, konwers. 63.50 
8 proc. listy Banku Gospod. Krajów. 
92—, 93,— 


Notowania rłotogo, 


W dniu 28 października 1927 r 
Za 100 złotych: 


Londyn 45.50 
Zurych 58 40 
Berlin wypł 48 725 - 47.125 
na Warszawę 46,825— 47.025 
na Poznań 46,375 — 47.075 
Gdańsk wypł, 57.57—657,67 
na Warszawę 67.43—57,62 
Wiedeń czeki 79.26—79 54 
Praga 378.50 


Notowania piełdowe w Londynie 


LONDYN, 28 października — (Pa 
Zamnięcie gieldy, 


Nowy-jork 4,87 5/64 
Holandja 19,09 
Francja 124.09 
Beigja 34,98 
Wtochy 89.16 
Niemey 20,538.54 
Szwajcarja 25,25.1;7 
Warszawa 45,50 
Włedeń 54,4$ 


UWAGA. = Części zapasowe stale 
na składzie, ponieważ w GDAŃ- 
SKU znajduje się składnica samo- 
chodów I części zapasowych dla 
»wzedstawicieli fabryki STUDE- 
JBARER'a na POLSKĘ. 


„Maks FISCHER & S-ka 


ŁÓDŹ - ül Piotrkowska 477. -Telefon Nr. 461 
Generalne Przedstawiotelstwo na ŁÓDŹ 
t Wojew. ŁÓDZKIE Fabryki Samochodów 
TUE STUDEBAKER CORPORATION of AMERICA 
z EŃ, 


S. 46.108 


Elegancję samochodów fabryki STUDEBAKER można porównać 
z pięknością atlety, którego muskulatura idzie w parze z wdzię- 


kiem i estetyką ogólnego wyglądu. 


Tak się przedstawia wóz STUDEBARER"'a, typ “DIRECTOR”. 
— Jego elegancja nie jest obliczona na złudzenie oka : polega 
ona na zaletach rasowych, jakie posiadają wszystkie modele 
STUDEBAKER'a, najdawniejszego na świecie wytwórcy samo- 


chodów luksusowych. 


« DIRECTOR” jest wozem o biegu wytrwałym, zdolny do naj- 
świetniejszej przeciętnej szybkości, Wnętrze jego, jak na 5o 
osobowy samochód, jest bardzo obszerne. Nadwozie, zbudo- 


wane całkowicie ze stali, zawiera takie same akcesorja, jakie 


29.%. — GŁOS POLSKI — 1927. 


ELEGANCJA. 


Glas Pałski 


Po raz 


4% s M 1 
r J ź E-a żę, 
ył mx t FT p 


pierwszy w Łodzi 


Pat i Patachon 


posiadają najwytworniejsze samochody. Ciche, elastyczne 


działanie silnika oraz nader staranne wykończenie całego 


mechanizmu zapewniają łatwość i pewność 


biegu, co wywołuje wrażenie elegance- 
kiej swobody ruchów. 


BILANS 


KURS 


środy, czwartki od 


ŻW wi > 5 


Łódzkiego Banku Depozytowego, Sp. Ake. w Łodzi 


na dzień Í października 1327 


STAN CZYNNY 


Kasa i sumy do dyspozycji Zł. 
Waluty i weksle zagraniczne 
. Papiery wartościowe własne |. 
. Weksle zdyskontowane 


. Rach. Bieżące 


. Kor. Banki „Loro* i „Nostro“ . 


. Ruchomości . . . 
. Koszty Handlowe . 
. Sumy Przechodnie , 


Suma bilansowa: 


„ Udzielone gwarancje 
s Inkaso. e e + 


lekarzy specjalistów i gabinet 
dentystyczny przy Górnym Rynku. 


Piotrkowska 294, tel. 22-89. 


(tramw. pabjanickich) 
przyjmuje chorych w chorobach wszyst 


przy przystanku 


kich specjalności od g. 10 rano do Geej 
po poł. Szczepienie ospy, analizy (mo* 
czt, kału, krwi, plwocin etc.) operacje 


opatrunki. 


. 54413.95 


440360.56 
3427533,46 
154853.21 
« o „| 9396734.18 
. . „| 6351926.50 
735116.78 


909043.59 
.|  200217.03 


21670199.26 


ZŁ. 584095.90 
. | 1790051.39 


24044346.55 


. _ 


uA 


ŁO 


Porada 3złote. Wizyty na mieście. 


Zabiegi i operacje od umowy. Kąpiele ANGIELSKIEGO 
świetlne, Elektryzacja.  Naświetlania | konwersacji i literatury udziela ruty- 
lampą kwarcową. Roentgen. Zęby] nowany nauczyciel ul. Narutowicza 40, 


sztuczne, korony złote, platynowe i mosty 
W niedziełe i święta do godz, 2 po pol. 


Prenumerata 


anemer- 


miesięczna „Głosu Polskiego" ze wszystkimi dodatkami wy- 
zł. 4.50, za odnoszenie — 40 groszy; Z 
sylka pocztowa w kraju — zł. 5.—; zagranicę — zł. 7.20 


nosi w Łodzi 


Redaktor: Gustaw Wassercug. 


1. Kapitały własne . Zł. 
2. Wkłady 
3. Redyskonto weksli , a . + 
4, Kor. Banki „Loro“ i 
5. Procenty i Prowizje « « e » 
6. Rach. Oddziałów . . . 
7. Sumy Przechodnie . 


SONEL 


Suma bilansowa: 


1. Zobow. z tyt. udziel. gwarancji Zł. 
2. Różni za inkaso . o A$ 


NAUKA | WYCHOWANIE 


m. 5 front, od 4. 4—6 po pol. 8397—2 


rorem 


STAN BIERNY 


1584000.— 
10743679,44 
3416512.98 
3697704.05 
1853712.34 
92188.01 
282402.44 


„Nostro“ 


584095.90 
1790051 39 


Razem Zł. |24044346,55 
=< 


STUDENT 
udziela matematyki, łaciny fizyki, języ= 
ków Kilińskiego 96—5, na prawo druga 


brama, godz 6 26—2 
POTRZEBNA 
inteligentna panienka do dzieci, zna 


jąca hebrajski oraz muzykę, Nowo- 
Cegielniana 12, m, 15; 7—8 w. 401—1 


oz _ 


prze- 


czynowe i zaślubinowe 10 złot. 


FOS 
FALIERA 


NAJLEPSZY POKARM dla DZIEG 
SMACZNY I WZMACNIAJĄCY 
Niezbędny podczas odłączania od piersi 
iw okresach rośniącia 
Ułatwia ząbkowanie | zapewnia prawidlowy rozwój kodci 
Niezastąpiona odżywka dla mamek, matek 
è rokoawalescentów. 

ŻĄDAICIE SŁYNNEJ MARKI FRANCUSKIEJ 


FOSFATYNA FALIERA 


À wYSTRIEGAĆ SIĘ NAŚLADOWNICTW, 


Paryż, 6 rua da la Tachorie. 


| sowych i 


jako 


Miljarderzy 
Premjera w Poniedziałek 


= T 


ATYNA 


r ia 
8 
SR 

> 


PELE 


Wieczorowy roczny 


TRACTWA 


Pi entg ena. 
py Szkole przemysłowej Pomorska 48 [Prime ods—2 
Teorja splotów. Analiza tkanin i materjałoznawstwn.: 


Kancelarja- przyjmuje zapisy w pon, wtorki, Zawadzka Ni, 


godz. 7—9 wieczorem. 427—2 


Artystyczny Zakład 
_ Fotograficzny 


„Dało Art" 


ul, Konstanty- 
nowska Z. 


lub 2 pokoi. 
9% administracji, 


Kino Spół. Prac. Państw. 


Sienkiewicza 40. 


Od wtorku, dnia25 października do 
poniedziałku wł. 


Wielki wspaniały program ! 


„Karjera Modelki” 


dramat życiowy w 10-ciu 
wielkich aktach. 
W roli głównej: 
ANNA ONDRA 


młodziutka, czarująca gwiazda 
wiedeńska. 
Wystawa najmodniejszych toalet. 
Z modelki — hrabina. Szantaż mał- 
żeński, Mężczyzna, który sprzedał 
swej honor dla pieniędzy, Rewia 
pięknych kobiet. 


ANONSI Następny program: 
„Królewicz Fijołków” 
w roli głównej Harry Liedtke 


Początek w dni powszednie o godz. 
5,50 ostatni o 8,50. 

W soboty, niedziele i święta o 4. 
5-ej po południu 


0999999999 


Or. med. T. FUCHS 


choroby wewnętrzne 
przeprowadził się 


na nl. Zachodnią Nr. 64 
tel. 64-79 


przyjmuje od 2—3 i od 6—8 wiecz. 


Dr, med, Lekarz-dentysta 


PRYB 5 Jakób 
FATBULSKI Rotenberg 


ne włosów we» 
neryczne i moe” 


czopłciowe Al, Kościuszki 22 
Leczenie światłem x 
iLampakwarcowa) | (Piotrkowska 79 
i promieniami Ro- Il brama) 

tel. 64-24. 
Godz. przyjęć 
Dła pań od 4—5 od- 9 r—7 w. 
dzielna poczekał 
nia. 


(SIDI) 


tel, 25—358. 


| Zarząd P. 0. W. 


poszukuje lokalu w centrum miasta 
na sekretarjat, składającego się z | 


Łaskawe oferty pod „P. O. W." 
8392—3 


DONIESIENIA ROZM. | 


W 30 WYKŁADACH 
pod gwarancją wykluczającą wszelkie 
ryzyko, wyucza praktycznie na samo: 
dzielnego buchaltera—bilansistę — kę, 
rzeczoznawca z wyższem wykształce= 
niem i kontroi. syndyk, przemysł — 
Niesamodzielnym indywidualne instruk- 
cje w sprawach buchalteryjnych, bilan: 


rewizyjnych. — Przyjmuje 
również wykonywanie tych czynności. 
informacje: 6—» wieczór. Piotrkowska 
183, L p. 8419—35 


SKRADZIONO 

portfel wraz z kartą poborową roczni- 
ka 1915, na nazwisko Franciszek 
Klimczak, zamieszkałego we wsi: Wo- 
la Sipińska, gm. Wierzchy, pow. Sie- 
radzki, 8407—1 
ZGUBIONO 

bruljon z rachunkami na odcinku mi 
dzy Sienkiewicza M 29 a Przejazd X 
15 Znalazca zechce odnieść za wy- 
nagrodzeniem do Niedoli Die 
Wólczańska 95, 8122—1 


KUPNO i SPRZEDAŻ 


PIANINO 


do sprzedania. Nawrot 29, m. 1, mię- 


dzy 2—5 i 7—9. 83502—8 
SPRZEDAM 
ładne duże akwarjum i rogi jelenie, 


Piotrkowska 117, mieszk. 25, do 5 do8 
8547 —5 


DO SPRZEDANIA 
w śródmieściu sklep kolonjalny i 2 po- 
koje z kuchnią. Wiadomość w admin. 
8420—1 


Z POWODU 

wyjazdu wyprzedaje różne meble i 
lampy. Obejrzeć można od 3—9, Aleja 
Kościuszki 57, m. 1, 8595 1 


PALTO 
męskie zimowe i futro szopy do sprze* 
dania, Adres:6 Sierpnia 52, prawa oti 
cyna, | piętro. 8425—2 


- 
G 


« GIELDA PRACY :: 


KILKU ZDOLNYCH 
blącharzy i 2 chtopaków mogą Się za». 
raz zgłosić do p. A. Neprosa, Łódź, 
Żeromskiego (Pańska) Ne 60. 8559—3 


|uokaLE i MIESZKANIA 


z 


3 POKOJE z KUCHNIĄ 

ul, Zeromskiego 99 zaraz do wynajęcia 
Wiadomość: Pl. Wolności, Cukiernia 
Piątkowskiego, S. Zyżyński, 8518—35 


ZAGUB. DOKUMENTY 


ZAGUBIONO 
index uniwersytetu Stetłana Batorego 
oraz mątrykułę tegoż uniwersytetu na 


imię Cypry Warszawskiej. 8418—1 


Ogłoszenie za wiersz milimetrowy 1 szpaitowy 


zadranicznych o 100 procent drożej 


MODA 2 ma nA ATI PRE ZK RAN 
„Wydawnictwo Powszechne“ sp. z ogr. Odp. 


1 Strona i wtekście 40 groszy, strona 5 szpalt, — Nekrologi 30 gr. str. 5 szpalt. — Nadesłane 
po tekście 50 gr. strona 5 szpalt. — Zwyczajne 10 groszy str. 10 szpalty — Ogłoszenia 
— Ogłoszenia zamiejscowe obliczane 5ą o 50 proc 


zarę 


zai tirm 


De ROZA s 
W drukarni „Głosu Polskiego* Piolrkowska S6 


